nihe i u. 105., 

aistracja ‘Jei 18245, uL źwirk 
gc *" Karola) Nr, 4 

wsigtor | jego zastępca przyjmuje 
bd GMA", dE po OAA. 
WAMO FALĘUULNATY: 


„ZZBUBMEBATA cmiljscowa a odbiera. 
dem numórów w administracji „Echą” 

zi, 10 gr. Odnoszenie do domów 40 gr 
butala 1 stycznia 1933 r, prenumerata 
<rmjakowa Apie Spi rw wy- 


sidet 


ao Sde iGo 7 zh kwart 
(przy pota leógy! 
""ommran dramm 4% W gr. 
ARIYKUty naddo Wira Pałócztrih ho. 
worarjumm uwiEłane są sa bezplatne 
RekopisóG aarówno użytych jak í od- 
rzuconych redakcja nie zwraca. 


Rok XII Nr. 121 


Wiosi chwalą się, że w ciągu 7 miesięcy 


„zniszczyli 6 armij abisyńskich. 


ZAJĘCIE ADDI$-ABEBY NIE ZAKOKCZY WOJNY. 


ASMARA,- 1.5. Agencja Stefani -dóno- 
si z Dessie.. Włoska kolumha zmotoryzo- 


wara, podążająca do Addis Abeby rozbi- 
ła namioty około zarośli na brzegu rzeki 
Robi w. odległości 200 km. na północ ód 
Ankaber. Ludność okoliczna 2- plemienia 


Galla przeważnie 'mahometańcka, przyby- 
ła tłumnie, aby przyjrzeć się przeprawie 
samochodów włoskich Ludność ta przynio 
sła ze sobą na sprzedaż cytryny, owoce, 
jaja i kury. Kolumna zmotoryzowana, po 


ail ym postoju, ruszyła naprzód szosą 
k dzie wzdłuż potoku elat -. Gera 
aż do Mofa, później wspina się wgórę na 
właskowzgórze Abonsa i omijając Anko- 
ber dochodzi wprost do stolicy. 


O SWOJE MIEJSCE POD SŁOŃCEM. 
RZYM, 1.5. Komisja budżetowa przed 
stawiła izbie deputowanych sprawozda- 
nie o budżecie min. spraw zagranicznych 
w którem na temat. wojny włosko = abi- 
syńskiej mówi, ze dotychczas nie urzeczy 
wistnił się żaden międzynarodowy ruch 
antyfaszystowski. Anglicy dla pokonania 
Boerów potrzebowali 3 lat. Francuzi dla 
zdobycia Marokka — 20 lat, Włosi,zaś w 
ciągu 3 mies. zniszczyli sześć armij na te- 
renie górzystym i dzikim, pozbawionym 
dróg, tak wielkim jak Francja i Niemcy 
razem wzięte, walcząc z niesłychanemi 
trudnościomi miejscowemi i międzynaro- 
dowemi. Sprawozdanie kończy się zape- 
wnieniem, że Włochy nie zagrażają żadne 


PRZED MOWĄ MUSSOLINIEGO. 


RZYM, 1.5. Najbliższa sesja parlamen 
tu zwołana na 4 maja, rozpocznie się od 
debaty nad budżetem kolónij. Przy tej 9- 
kazji Mussolini wygłosić ma mowę; w któ 
rej jednak nie poruszy spraw zagranicz- 
nych. 


PARYŻ, 1.5. Korespondent Havasa do 
nosi z Addis Abeby, że cesarz oświadczył 
mu iż głowne siły armji abisyńskiej są 
nienaruszone. Oprócz kilku wyjątków ca- 
ły naród jest po stronie cesarza. Nawet 
zajęcie Addis Abeby — zakończył cesarz 
— nie oznacza kapitulacji cesarstwa. Bę- 
dziemy walczyć dalej aż do końca. 


-— :0— 


mu mocarstwu ani sąsiedniemu ani odda- 
lońemu ani wielkiemu ani małemu i pra- 
swęgo miejsca pod słońcem. 


BOLACH 
GŁOWY 


PROSZKI DLA 


KUDLA y Czy jesteś członkiem 
ZE ZNAKIEM FABRYCZNYM © 


OLKA |L.O.P.P.? 


gną tylko 


CENY OGŁOSZEN, 
przeć tekstam t. j. l-sza strona 40) gu 
4 w. m 1 lam, str, 6 łam, w tekśch 
© gr. oskrologi % gr. swyca lö gr. 
strona 10 łamów, drobne 12 gr. za wy- 


Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 26 ał- 
Ceny ogtosreń uledzielnych są © 25 procem 
droższe. 

Zetw. mm w | ławie sser, 70 mm. (stream: 
Glamów) w wydania prowiacjonslnem 76 p 
Za termin druku 1 tość ogłoszeń 
administracja nie odpowiada, P, K O. 

Nr, 68008, è 


Uroczysty wjazd lorda Linlithgow, nowego wicekróla Indyj, do Delhi. 


Spokojny przebieg robotniczej manifestacji. 


Pierwszy maj w Łodzi 


WYMIANA OFICERÓW Trzy pochody w drodze na Polesie. 


ŁÓDŹ, dnia 1 maja , — Dzień. dzi- 
siejszy zewnętrznie niewiele się różn od 
każdego normalnego dnia. Przedewszyst- 


między Japonją i Sowietami. 


TOKIO 1 maja. Pomiędzy armjami japoń ; Jureniew, który ma stopień porucznika, 
ską i sowiecką odbywa się wymiana ofice | przydzielony zostanie na miesiąc maj do 
rów, Niedawno udała się do ZSRR, grupa | eskadry bombardującej w Heidzo, Prasa 
oficerów japońskich, a oficerowie sowiec | podkreśla znaczenie tej wymiany na tle o 
cy odbędą straż w lotnictwie japońskiem | becnych stosunków japońsko-sowieckich. 
i w artylerji ciężkiej, Ambasador sowiecki :0 — 


CIĘŻKIE DZIEDZICTWO.) 
M Przejazd króla Faruka przez Francję. S 


la Fuada. O godz. 23-ej król z asystą od 
przybył z Londynu do Paryża na dworzec |jechał expressem bombajskim do Marsylji 
Jjoński, król Faruk. Towarzyszy mu jego] skąd na pokładzie parowca -„Viceroy of 
bpiekun Hassaneim Bej, b. szambelan kró | India" wyjedzie 'do Egiptu. 

"OG 


Czy kryształowa trumna Marszałka Summe 


zianie odsłonięta w dniu 12 maja? 


$PECJALNA KOMISJA W KRAKOWIE, EE 


KRAKÓW 1 maja. W dniu dzisiejszym | szałka Piłsudskiego. 
przybywa”do Krakowa. koypisja lekarska z Przyjazd komisji nastąpi o godzinie 13 
Warszawy z/gen.*dr. Rouppertem, gen, dx Na miejscu w Krakowie komisja rozwa 
Wieniawą-Dlugoszowskim i' balsamatorem | żąć będzie ewentualność odsłonięcia po 
mjr, dr. Kalicińskim na czele— celem skon | raz ostatni kryształowej trumny Marszałka 
trolowania stanu mumifikacji zwłok Mar| Piłsudskiego na dzień pierwszej rocznicy 
Jego śmierci, tj. w dn. 12 maja br, 


—:0):— 


Marsz na Addis Abebę. 


Paryż. Wczoraj o godz. 21 min. 55 


r sala 3 
Debra Brhano p, 


s 


Dwie kolumny włoskie maszerują w kie- 

runku na Adis Abebę, Jedna — zmotory- 

zowana osiągnęła Mahfud, druga — skła 

dająca się z tubylczych askarisów prze- 
szła przez rzekę Wacit. 


Płytę granitową na grobowiec 
przywieziono do Wilna. ME 


| WILNO 1 maja Wczoraj przywieziono | wiec dla Serca i prochów- Matki Marszał- 
rannym pocjągiem towarowym z obo | ka Piłsudskiego. 


REI R TEA RAZOWA ZN ZCCZEC ZACZ 


Dyrektor Banku Abisyńskiego 
w Londynie. 


| 


szawy do Wilna płytę granitową na grobo 


— p" 


Komunistyczny film o dzieciach. 


WARSZAWA, 1. 5. Cenzura zakazała 
wyświetlania śrędniometrażówki polskiej 
której temat opierał się o zabawę 1 Smu- 
tek dzieci żydowskich wychowywanych w 
schronisku w Miedzęszynie — Obrazek 
ptet wyreżyserował żyd Aleksander Ford, 
tak jednak tendencyjnie że z niewinnego 
zdawałoby się uplastycznienia środowi- 
ska dziecięcego 
| stworzył całe zagadnienie 
- li to według oceny cenzury w stu procen 
Mr. C. S: Collier, dyrektor. Banku Abisyń- | tach komunistyczne. Znając liberalizm na 
skięgo, bawi, w Londynie, gdzie czyni sta= | SZEgo Centralnego Biura Filmowego, moż 
ranią © pożyczkę ra, zakup broni i amu: na sobie wyobrazić, że nic napozór nie- 
' 14 4 rqicji. *nacząca scenka w Teatrze Kukiełek inte- 


gralnie z zabawą dzieci związana, a przed 
stawiająca wyrzucanie dyrektora przez — 
dzjeci — jest niewinną, igraszką w porów 
naniu z kóloryzacją nędzy i biedy napo- 
zór tylko imitującej film „La Maternelle" 
a w rzeczywistości zawierającej smaczek 
polityczny. 

Trudno, aby cenzura przechodziła nad 
tem do porządku dziennego, gdyby nawet 
film ze względu na swoją wartość artysty 
czną zasługiwał na pobłażliwość. — Poza 
tem społeczeństwo polskie napewno za- 
reagowałoby na wyświetlenie tego filmu 
inaczej, aniżeli realizatorzy sobie to wyo- 
brażają. 


o propaganda wywrotowa. EEEE 
| 


kiem-czynne:są tramwaje, które 


według Kach maszerujących kroczy milicja socjali 


uzyskanych przez -nas' informacyj, nie zo-| styczna, która pilnuje porządku. 


staną zatrzymane z wyjątkiem odcinków 
któremi przechodzą ' pochody. 

Ruch w mieście jest zupełnie normalny 
Na targach i rynkach wobec dnia targowe 
go handel odbywa się zupełnie ` normal- 
nie. Od najwcześniejszych godzin  poran- 
nych przed fabrykami gromadzikń się ro- 
botnicy, którzy następnie udali się na miej 
ścą zbiórek, skąd, po uformowaniu się = 
przemaszerowali: przez 'miasot istalonenii 
trasami i na wyznaczonych miejscach po- 
chody zostały rozwiązane. i 

Spośród zgłoszonych do władz bezpie- 
czeństwa pochodów tylko na trzy zosta- 
ło wydane zezwolenie, a mianowicie: na 
pochód PPS dawniej Frakcji Rewolucyj- 
nej, pochód ZZZ i pochód Partyj Socjali- 
stycznych. Natomiast Poalej-Sjon prawica 
j lewica zezwolenia na pochody. nie otrzy 
mały. 


FRAKCJA I ZZZ. 


Łódź dn.-1 maja. O godzinie 10 ruszył 
ze zbiegu ul. Zamenhoffa i'Al. Kościuszki 
pochód PPS. dawnej Frakcji Rewolucyjnej 
udając się wzdłuż wyznaczonej trasy w 
kierunku Polesia: Konstantynowskiego. 

Również z pobliskiego odcinka, a mia 
nowicie zbiegu ul. Andrzeja i Al. Kościusz 
ki ruszył pochód ZZZ. Pochód ten, doszedł 
do Placu Wolności gdzie zostały po złoże 
niu wieńców przed pomnikiem Kościuszki 
wygłoszóne kilka przemówień. Następnie 
ruszono w dalszym cjągu w kierunku Pole 
sia Konstantynowskiego. 


POCHóD SOCJALISTYCZNY 


ŁóDŹ 1 maja. Zgodnie z zapowiedzią 
po ogólnej- zbiórce na Wodnym Rynku u- 
formował się pochód partyj socjalistycz 
nych. Około godz. 11 pochód ruszył ul. 
Główną w kierunku Piotrkowskiej.” 

Na czele pochodu  kroczyły władze 
OKR. PPS, następnie członkowie. PPS, da 
lej w kolejności inne grupy socjalistyczne, 
wreszcie związki zawodowe itd. 

W pochodzie widać liczne sztandary 
z których niektóre przybrane są 


szarfami żałobnemi. 
Pochód odbywa się spokojnie. Po bo- 


600 złotyc 


MM za pobieranie kaucyj od robotników. 


ŁÓDŹ 1 maja. Referat karny Inspekcji 
Pracy rozpatrywał sprawę cichej spółki 
„Uterman i S-ka" (Kilińskiego 93). W to 
ku rozprawy wyszło na jaw, że firma nie 
prowadzi wymaganych ksiąg obrachunko- 
wych, że nie wydaje robotnikom obrachun 
ków ich zarobków, że pozatem pobierała 


W FABRYKACH. 

Łódź dn. I maja. W związku ze świę 
tem robotniczym stoi kilka fabryk. Spo= 
śród większych nieczynne są K. Eiserta 
(żwirki), Eitingona (ul. Radwańska i 
Dowborczyków), Wjdzewskiej Manufakty 
rze nieczynne są tkalnia i przędzalnia. Na 
tomiast czynia jest fabryka-Poźnańskiego. 
Wiinfiych fabrykach załogi są zmniejszone 
nięktóre działy. stoją. 

Unieruchomjone są wszystkie żydow= 
skie fabryki i instytucje, gdzie pracują 
członkowie „„Bundu*, 


CHARAKTERYSTYCZNE TRANSPA- 
RENTY 


Przez ulicę Żwirki i Wigury w kierun 
ku Wodnego Rynku przeszedł pochód Soc 
jalistyczny ź licznemi transparentami 

Na transparentach widnieją m. in. na- 
pisy: „żądamy szkoły dła mniejszości”, 
„Precz z. ograniczeniami mniejszościowe- 
mi‘ „Precz z Hitlerem“ co świadczyłoby o 
wpływach żydawskich w organizacji po- 
chodu. 

AEE , zzz 


TRAMWAJE WARSZAWSKIE STAŁY 
do godziny 14-tej. 
WARSZAWA, 1 maja — Dziś-w pią: 
tek 1 maja tramwaje i autobusy miejskie 
były nieczynne od rana do godz. 14-tej. 
O godzinie 14-tej będzie podjęty normal- 
ny ruch. 


K$. CONNAUGHT 
pierwszym adjutantem króla 

LONDYN 1 maja Król Edward. 8 mia 
nował księcia Connaught pierwszym adju 
tantem. Książę— stryjeczny dziadek króla 
rozpoczyna 86-ty rok życia. 


——:0-— 


Dolar 5.29 


Kurs oficjalny. Bank Polski kupował do 
lary po 5,29, funty angielskie po 26,18. 


oU am 


h grzywny 
pei] 


kaucję w wysokości zł. 50 od robotników. 
Uważając tego rodzaju postępowanie za 
nadużycie, referat karny skazał współwła 
ściciela firmy Utermana na grzywnę w wy 
sokości zł. 600 i 2 tygodnie bezwzględne 
go aresztu. 

z pa 


th 
= 
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WYNALAZEK POLĘKIEGO $LUSARZĄ, HM 


Bydgoszcz 1 maja. Donoszą ze Strzelna; praktyczna, 


że slusarz Jan Lelonek, zam. przy ul. Ino- 

ocławskiej, po całorocznej mozolnej pra 
cy wynalazł kuchnię, która nie potrzebuje 
wogóle komina. Dym, który się wytwarza, 
również się spala. Dzielny ślusarz ma za 
miar wnieść podanie o opatentowanie wy 
nalązku, Kuchnia ta orZzuje się bardzo 


Z sposo donoszą; 

Na polach Niemców wydarzył się nié- 
zwykły wypadek o którym mówi całą o- 
kolica, 

Józef Prokop mieszkaniec Niemców, 
od dłuższego czasu bezrobotny który pra- 

owa w biedaszybie, przyszedł tego dnia 

a pole chcąc sprawdzić stan szybiku. 

Prokop zauważył, że rusztowanie w 
szybiku jest częściowo zniszczone i grozi 
zawaleniem, Wobec tego górnik zeszedł 
na dół i począł poprawiać stemple. W tym 
momencie usłyszał trzask i cała masa zie 
mi runęła na głowę Prokopa, równając 
szybik z ziemią. 

Znajdujący się w pobliżu ludzie zauwa 
żyli katastrofę alarmując władze. Z ko- 
palni „Dorota“ i „Kazimierza” przybyły 
kolumny ratownicze, które poczęły odbu- 


00 


pasja rzedyca bezrobotnego. 


Cudowne ocalenie biedaszybowca, 


jest oszczędna ij sprawia mniej 
kłopotu każdej gospodyni w rozpalaniu i 
utrzymaniu ognia. Zmniejszy się również 
ilość pożarów, a każda gospodyni zao- 
szczędzi około 80 proc. opału. P. Lelonek 
znany jest ze swych wynalazków, bo nieda 
wno zdołał wynaleźć tłumik kanalizacyjny 
na który to wynalazek uzyskał już patent. 


nego, 

Praca, z uwagi na obsuwanie się syp- 

kiej ziemi była 

ciężka i niebezpieczna, 

to też dopiero po 8 godzinach połączone 
kolumny zdołały dotrzeć do zasypanego. 
Można sobie wyobrazić zdumienie górni- 
ków, gdy na dnie szybiku zobaczyli Pro- 
kopa całego zupełnie zdrowego. Miał on 
niesłychane szczęście, bo połamane deski 
i stemple utworzyły nad jego głową ro- 
dzaj sklepienia, dzięki czemu zdołał ura- 
tować życie. 

Cudownie ocalonego biedaszybowca 
wydobyto na powierzchnię, gdzie po dłuż 
szym wypoczynku opowiedział, swym wy 
bawcom o strasznych przeżycjach pod zie 
mią. 

Prokop w ciągu 8 godzin był Żywcem 


dowywać szybik, chcąc wydobyć zasypa- | pogrzebany. 
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OLBRZYMIE ZAPASY 


ME owoców południowych w Gdyni. EEB 


W magazynach portowych w Gdyni 
zalegały pod koniec kwietnia znaczne za- 
pasy owoców południowych świeżych. O- 
gółem leżało około 85 tys. skrzyń różnych 
owoców. Samych pomarsńcz hiszpań- 
skich, pochodzących z transportów przed- 
świątecznych, znajdowało się jeszcze w 
tych dniach 

około 58 tys, skrzyń. 


Tylko zł. 2,50 gr. 


miesięczni e 
kosztuje abonament „ECHA* 
odnoszeniem do dom 


Prenumeratę zamawiać można od każdego 
dnia miesiąca. 
Adres: 


Źwirki 2 (Karola) lab tel. 102-28. 
(łab Piotrkowska 11, tel. 102-29; 


Przy odbiorze w udwministracji Żwirki 4 


(Karola) lub Piotrkowska 11 pomene | 


wynosi tylko 2 zł, 10 g 


Pozatem na składach znajdują się đu- 
że zapasy cytryn syryjskich (około 13 ty- 
sięcy skrzyń), dalej 11 tys. skrzyń poma- 
rańcz palestyńskich, pewna ilość cytryn 
włoskich i hiszpańskich, ponad 1.500 
skrzyń grape = fruitów, 200 skrzyń man- 
darynek i około 300 skrzyń jabłek amery- 
kańskich. 


Poza wyżej podaną ilością zaleg” je 
szcze w magazynie Urzędu Morskiego w 
wolnej strefie około 60 tys. kg. pomarańcz 
z nadęszłego w końcu marca rb, transpor 
tu pomarańcz luzem. 


OTOMANĘ, garderobę, tapczan leżankę 
krzesła, stół, biurko stoliki radjowe tanio 
i na dogodnych. warunkach. Kilińskiego 
160, Przeździecki. 1% 790 


Doktór 


J. SOŁOWIEJCZYK 


spec. chor. wenerycznych i skórnych, 
ah, Piotrkowska 99. — Tel. 144-92. 
od 2—3, 5—9 wiecz. 
w niedzielę od 9—11 rano 


Dr. med, 


M. TAUBENHAUS H KLACZKOWA 


AKUSZER - GINEKOLOG 
powrócił 
przyjmuje od 8—9 r, i 4—8 w. 


Zgierska 11, 


LEKARZ - DENTYSTA 
SS WATNICKA 


ul. Napiórkowskiego 65, tel. 172-33 
(Róg Lubelskiej). front ! piętro. 
przyjmuje od g. 9 do 1 w poł. 1 od 3—8 w. 


WOŁKOWYSKI 


Spec. chor, weucrycznych; pokpualay óh 


i moczopłciowyc 
Cegielniana 11, tel. 238-02 


Przyjmuje od godz. 6—12, od 4 w. uiedziele 
i św więta ed gods. $—1. 


Dr. ed! P, BRAUN 
ul. Potrkowska 81, tel. 100-57, 


Spec, chor. skórnych, wenerycznych 
i seksualnych 


przyjmuje od 8—1 i od 4—8 w. 


Dr. HENRYKOWSKI 


Specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych i seksualnych 


przeprowadził się na ul. TRAUGUTTA 9, 
front I piętro, tel. 262-98, 
24 4 — 4 | od FR a w alądziele i 
 — 13.30 popl 
DR, MED. 


NIEWIAŻSKI 
Spot, chor. wonerycznych, skórnych i seksualnych 
ANDRZEJA 5, telefon 159-40 

nrzyjmuje od 8—1] rago i od 5—9 wiecz 
w miedz. | święta od 9—12 pp. 
Dr. 


med. TREPMAN 


specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych, moczopłciowych. 
ZAWADZKA 6, 
tel, 284-12. Przyjmuje od 8—12, 2—4 i 6—9 
w niędziele ı świętą od gl w poludnie 


święta 


Tel. 246-09 | 


położnictwo i choroby kobiece 
Piotrkowska 99, 


tel, 213- 66, 
przyjm, codz. od 10—12 i od 5—8 po poł 


Lek. Dent. 


Czesław Iwanowski 
przeprowadził sis, w 
UL p ron 


Nawrot 38, 
Przyjanje od godz. 18 — 
Dr. med. Henryk Ziomkowski 
Spec. chorób wenerycznych, skórayoh, 
włosów Í moczopłciów 
6-go Sierpnia 2. Telefon 118-33 
przyjmuje od 9—12 i 3—9 wiecz. 
„w niedziele i święta od 9—12 w poł. 


Dr. E EKKERT 


choroby weneryczne Í skórne 
przeprowadził się na ul. 
Pierackiego 5 (dawn. Ewangelicka) 
godziny prz przyjęć od 12—1 i 580—8 wieczór, 


Przychodnia Wenerologiczna 
ieczenie chor, wenerycznych 
i skórnych 
ZAWADZKA 1, telet. 122-73 
czynna od r. 8 do 9 wiecz. Porada 3 zł. 
Dla pań oddzielna poczekalnia. 


Lecznica 


Główna 9, telefon 142-42. 


FCHO 


DONN SR aa szosie. 


GNIEZNO, 1.5. W godz... `h popołu- 
dniowych doszło na skręcie.szosy w Wi- 
niarach do fatalnego w skutkach dą 
nią pomiędzy jadącą w stronę _Gnie: 
22-letnią studen itką medycyny nna Jóż- 
wiakówną z G ślinowa a dwoma rowerzy 
stami z powiatu mogileńskiego. 


Naskutek karambolu Jóźwiakówn 
dła z taką siłą na ziemię, że straci!a 
tomność. 


spa 
przy 


Świadkiem wypadku był Grywanowicz 
z Goślinowa, który puścił się za uciekają- 


cymi rowerzystami aby ustalić ich tożsa- 
mość. Ci jednak uciekali w takiem tempie 
że pościg był daremny. 

Wobec tego Grywałowicz zaopieko- 


Zrozpaczona Łucia 


wał się Jóźwiakówną i nieprzyt 
sta..ił do szpitala. Stan jej jest poważny 


z „NJ (EWY 


LETNIE URLOPY 


EE urzędników, EM 


WARSZAWĄ 1 maja. 


nika, przyczem zwrócona ma być 
na równomierne udzielanie urlopów, 
praca nie doznała zahamowania, 


— — p — 


Kronika pogotowia ratunkowego, kradzieży i pożarów . 


Łódź 1 maja, W mieszkaniu własnem 
przy ul. Nowo ~= Zarzewskiej 24 usiłowała 
pozbawić się życia przez przecięcie brzyt 
wą żył u lewej ręki 36-letnia Łucja Serwa 
ła. Stan Serwaty nje budzi poważniej 
szych obaw. 

— Na ulicy Brzezińskiej upadł i złamał 
nogę 21-letni Tadeusz Kołodziejski, robot 
nik, zamieszkały przy ulicy Brzezińskiej 
111. Przewieziono go do szpitala, 

— W podwórzu przy ulicy Marynarskiej 
T9 napadnięta przez nieznanego sprawcę 
została ugodzona dwukrotnie nożem w gło 
we «o-letnia Apolonja Nowicka, zamiesz 
kata w tymże domu. Rany na szczęście o 

kazały sję lekkie. Nowicka po udzieleniu 
jej pierwszej pomocy lekarskiej pozosta 


wiona została na miejscu. Sprawca zagad 


kowego napadu zbiegł. 


0 —— 


NOWY ZATARG 


NEM w fabryce Berlińskięgo, 


Łódź, dnia 1 maja. 


W firmie Berliński (6 Sierpnia 17) wy 
stosowania 
administrację kar w stosunku do 
Ponieważ wyznaczone kary 
za przewinienia przeważnie zupełnie bła- 
kwoty zł. 3 
przedstawiciele Zw. Zawodowych zgłosili 
skargę do Inspekcji Pracy prosząc o in- 


buchł tie 
przez 


robotników. 


nowy zatarg na 


he sięgają niejednokrotnie 


terwencję. 


| y 


Komu przysługuje prawo 


EBM do otrzymania zasiłku na okres ćwiczeń ? 


ŁÓDŹ, dnia 1 maja. — W związku z 
powołaniem na ćwiczenia wojskowe szere 
gowych rezerwy przypomnieć należy, że 
rodzinom tychże przysługuje prawo do o- 
trzymania zasiłku na okres ćwiczeń, 

Kto ma prawo do otrzymania tego za- 
sitku? 

A więc przedewszystkiem — żona,.tak 
że i separowana, jeśli powołany obowią- 
zańmy jest ją az oz dzieck powoła- 
nego ślubne i nieślubye, te ostatnie, a iłe 
ojcostwo pawołanega jest udowodnione, 
pasierby powołanego, jego niełćtnie ro- 
dzeństwo, jego rodzice ślubni i nieślubna 
matka, ślubni dziadkowie powołanego 0- 
raz rodzice nieślubnej matki powołanego. 

Prawo ubiegania się o zasiłek mają po 
wyższe osoby tylko w tym wypadku, jeże 


li ich byt (mieszkanie, pożywienie dzi. | 


nie, opał, światło, koszta leczenia i pie- 


lęgnacji, koszta wychowania dzieci) był 

w chwili odejścia powołanego na ćwir 
czenia zależny tylko od jego pracy i za- 
robku i został zagrożony wskutek powo= 
łania rezerwisty na ćwiczenia. 

Zgłoszenia prawa do zasiłku należy 
wnieść do urzędu gminnego tej gminy, w 
której mieszkają uprawnieni do zasiłku. 

O ile osoby uprawnione do zasiłku mie 
szkają na terenie m, Łodzi, winny zwró- 
cić się do Biura Wojskowego- (ul Piotr- 
kowska 165) gdzie otrzymają blankiet któ 
ry po wypełnieniu i dołączeniu zaświa- 
dczenia o odbyciu ćwiczeń wojskowych 
należy wnieść do tegoż Biura. 

Zgłoszenia wniesione bez usprawiedli 
wienia później aniżeli w miesiąc po ukoń 
czeniu przez powołanego ćwiczeń nie po- 
alegają rozpatrzeniu. 
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W dniu trzecim maja każ dyzłoży 


ofiare 


ną bibljoteki 


iie 


książkową 


ludowe województwa łódzkiego 


ŻYCIE PABJANIC. 


Odwołany targ. 


W związku obchodem święta robotmcze 
gó 1 maja, dla uniknięcia większego sku 
pienja publiczności, piątkowy targ na No 
wym Rynku przy ul. Kilińskiego został od 
wołany przez Starostwo Powiatowe w Łas 
ku. Wszystkie wozy wieśniaków  przyby- 
łych na targ ze wsi okolicznych zostały 
przez władze policyjne wstrzymane pod 
miastem į odesłane spowrotem. 


ZWOŁANIE RADY MIEJSKIEJ. 

Na środę dnia 6 maja rb. zwołane zo- 
stało posiedzenie Rady Miejskiej m. Pabja 
nic. Posiedzenie odbędzie się w sali miej 
skiego Kina „Nowości“ przy ul. Kościusz- 
ki 14 w godzinach wjeczornych 
7,30). 
tów. 


(godz. 
Porządek obrad obejmuję 12 punk 


NAJŚCIE NA MIESZKANIE, 


Na mieszkanie Bilskiego Stanisława 


najście przez żonę Bilskiego— 
nim w separacji — Helenę w towarzy- 
stwie Sztajndli Józefy j Ciszewskiego Ta- 


dzusza, 
n O M E G A” Napastnicy siłą wtargnęli do mieszkania 


i usiłowali zabrać różne przędmioty, będą 


Przyj wują lekarze we wszystkich specjalnościach, ce własnością Bilskiego, przyczem tego o- 


Gabinet Dentystyczny 

Analizy 

lampa kwarcowa, djatermją it 
PORADA 5 zt, 


4WIĄZEK Młodzieży Chrześcijańskiej — 
Polska YMCA— wynajmuje pokoje miesz 


kalne dla kawalerów (chrześcijan) z utrzy | KOZŁOWICZ JÓZEFA zam. 


manjem lub bez. Mieszkańcy mogą korzy 
stać z natrysków, pływalni, sali gimnasty 
cznej itd. Zapisy w sekretarjacie: Moniusz 
ki 4a, tel. 250-10. ! 


lekarskie, zastrzyki Rentgen | EEES 


MAGLE masywne udoskonalone sprzedaje 
fabryka „Junior“, Łódź, 16 


(obok Zgierskiej 122). 


Sędziowska 


Henryka 1 
zgubiła legitymację fabryczną czę my Pe Geyer 


POTRZEBNA zaraz ekspedjeńtka do edjeńtka do skła 


przy ul. Cmentarnej 8 dokonane zostało 
żyjącą Z 
du wędlin, Brzezińska 36, Jan Ruszczak. | 


statniego srodze pobito. Zaalarmowana po 
licja przybyła na miejsce i wszystkich tro 
je napastników aresztowała. Osadzono ich 
w areszcie miejskim do dyspozycji sądu. 


UCIEKŁA OD RODZICÓW, 

Leśkiewicz Eufemja, stała mjeszkanka 
Pabjanic doniosła policji, że małoletnia jej 
córka Helena, uczenica szkoły powszech= 
nej nr. 10 w Pabjamcach, wyszła z domu 
w dniu onegdajszym i dotychczas jeszcze 
nie powrócjła. Policja poszukuje młodocia 
ną globtroterkę. 


REGULACJA RZEKI DOBRZYNKI, 
Zarząd Miejski od dłuższego już czasu 
czyni zabiegi u władz przełożonych, mają- 
ce na celu uzyskanie funduszów na dalsze 
kontynuowanie regulacji rzeki Dobrzynki, 
aby w ten sposób zatrudnić większą ilość 
bezrobofnyca miasta. W związku z tem w 
dniu onegdajszym bawiła w Pabjanicach 
specjalna delegacja w osobach inż. Wysłu| 
cha z Warszawy jako delegata Minister- 
stwa Rolnictwa i inż. Sierocjńskiego jako 
przedstawiciela Urzędu Woiewódzkiego 
w Łodzi, która w ttwarzystwie przedstawi 
cieli Zarządu Mie sk'rgo dokonała lustra: 
cji rzeki w granicach miasta. 
W razie pozytywnego wyniku stara? 
Zarządu Miejskiego, rvzy dalszych robo 
tach nad regv.acją r "ki Dobrzynki zn 


zloby zatrudnienie ponad 300 bezrobot- | 


nych. 


CO NAS PO PRACY RAZWESELI, 
Kino Oświatowe przy ul. Gdańskiej — 
„Dodek na froncie" z Dymszą w roli ty- 

fułowej. 
Nowości: ‘'— „Młody las“ 


Urzędy centralne 
ustaliły warunki udzielania urlopów letnich 
urzędnikom państwowym. Urlopy udziela 
ne będą w czasie od 1 maja do 1 paździer 
uwaga 
by 


UM?! to Wow h 
środek ochronny! 


Zdarzenia i wypadki. 


(=) Min. Beck w końcu mają ma zas 
miał odwiedzić Białogród. Jesto to rewi- 
zyta za wizytę min Marinkowi icza w War 
szawie w r. 1931. 

(—) Prasa paryska podnosi alarm spo 
wodu koncentracji wojsk niemieckich na 
granicy Austrji i rzekomej zgody Anglji 
na dokonanie „Anschlussu“. 

(—) W Kairze odbył się pogrzeb kró 
la Fuada, którego zwłoki złożono w po- 
dziemiach meczetu Al Rifai. 

(=) Negus przybył do Addis Abeby, 
gdzie wydał szereg zarządzeń w sprawie 
ewentualnej kapitulacji stolicy, poczem 
znowu udał się do kwatery głów nej. 

(—) W Chrzanowie strajk w fabryce 
ceramicznej „Stella“ został wezi oraj zli- 
kwidowany. 500 robotników powróciło 
do pracy, 

(—) Na robotach publicznych urucho 
mionych przy pomocy . Funduszu Pracy 
pracuje obecnie 46,300 robotników, na in 
nych robotach 19.600 robotników. 

(—) Sesja nadzwyczajna sejmu z0* 
stanie zwołana na drugą połowę” maja. 

(—) Stery miarodajne kategorycznie 
zaprzeczają pogłoskom o rzekomym pla- 
nie wprowadzenia przymusu odsprzedaży 
z, Bankowi Polskiemu. 

—) Sąd Apelacyjny w Warszawie za 
twierdził wyrok na skazanych uczestników 
zabójstwa -Ą min. Pierackiego z wyjątk. 
Czornija, Zaryckiej i Raka, którym karą 
została obniżona do lat 4 z zaliczeniem a- 
reszty tymczasowego, 

(—) Łódż otrzymała dotychczas kre- 
dyty w wysokości 360.000 złotych, a dzię 
ki staraniom Wojewody Hauke - Ni „waka, 
Fundusz Pracy uruchomił dalszy kredyt 
w wysokości pół miljona złotych. 

(=) Cena mąki żytniej wzrosła o 3 
grosze. 

(=) W Warszawie powstała organi- 
zacja „Młodej Lewicy”, w której połączy 
ły się: dawny Legjon Młodych, Zw, Mło= 
dzieży demokratycznej i młodzież PPS. Ha 
sła nowej organizacji wzorowane są na 
francuskim socjalistyczno = komunistycz- 
nym „Froncie: Ludowym”, 

(=) Dyrektorem biura prasowego pre 
zydjum rady ministrów został redaktor Ka 
zimierz Okulicz z Wilna, 

(—) W Łodzi zmarł Maksymiljan As- 
kanas, członek - senjor Syndykatu Dzien- 
nikarzy Łódzkich. 

(=) Wczoraj podczas 
z tramwaju w biegu wpadł pod koła 

rzed domem przy ul. Zgierskiej 164, 13 
etni uczeń Waldemar Wide (ul. Ks. Brzó 
ski 8) i poniósł śmierć nz miejscu. 


wyskakiwania 


Chłodny 1-szy maj. 
Stan pogody w Łodzi, 


ŁÓDŹ I maja, W dniu dzisiejszym, o go 
dzinie 9 rano temperatura wynosiła w Ło 
dzi 10 stopni powyżej zera. (Najniższa 
temperatura w nocy 8 stopni powyżej 
zera). 

O tej samej porze barometr wykazywał 
ciśnienie 754,5 milimetra. Tendencja baro 
mełryczna nieznaczny wzrost ciśnienia. 

Słabe wiatry wschodnie i południowa» 
wschodnie, 

W cjągu dnia dzisiejszego pochmurno 
o przejściowem przejaśnieniu. 


„MLECZNA DROGA" Z HAROLDEM 
LLOYDEM. 


w kinach „Metro“ i „Adria“ 


Harold Lloyd występuje w przemiłej 
komedji, zrealizowanej przez reżysera Me. 
Careya. Film oparty jest na motywie nieje 
dnokrotnie spotykanym w kinie amerykań 
skiem. Człowiek o słabej konstrukcji fizy- 
cznej zostaje pasowany na boksera, zno- 
kautuje kilku zawodników dla bluffu, przy 
niesie sporo dochodu managerowi i ule- 
gnie dopiero w walce z mistrzem świata. 
Ale okoliczności tak się składają, że Ha- 
rold Bii rywa i tę walkę. 

ilmie „Mleczna droga“ Harold wy- 
ka się z dzisiejszego społeczeństwa 
amerykańskiego, któremu wyszachrowane 
sukcesy na ringu bokserskim imponują 
znacznie więcej, niż normalna, uczciwa 
praca szarego człowieka. Jest to więc sa- 
tyra, podana jednak w sposób dyskretny 
i dążący wyłącznie do rozbawienia wi< 
dzó 

sody się doskonale. Swoisty genre 
Harolda, b. dobre tempo i duża ilość świe 
tnie powiązanych pomysłów specyficzny 
rytm i humor — wszystko to stawia film 


w szeregu najlepszych komedyj  filmo- 
wych. 
Niespodziankę stanowi również komi- 


czna rola Adolfa Menjou, który zamienił 
się w managera bokserskiego i pobudza 
w tej roli widownie do aie Pr śmie- 


ichu, 
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Czy Roosevelt zwycięży po raz drugi?|Koramina obudziła martwe serce. 


EH BŁYSKAWICZNA OPERACJA. 
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„kw 


Kampanja wyborcza w Ameryce. 


Now 


N. York w kwietniu 

Już od początków bieżącego roku rozgo 
rzała w Ameryce swoista kampanja wybor 
cza. Jest zagadką, czy prezydent Roosevelt 
utrzyma się na swojem stanowisku: w sty 
czniu prasa odzywała się o nim chłodno; 
dziś, na progu wiosny, odzyskał gorąca 
sympatję swoich ziomków. Ale jak każdej 
jednostce, która ma za sobą okres władzy 
z wahającemi się pkresami powodzenia i 
niepowodzenia, ogół potrafi zarzucić mu 
niejedno, w zależności zwłaszcza od zain 
teresowań własnych. W międzyczasie na 
widownię uwagi amerykańskiej wypłynął 
inny człowiek. 1 lipca, ubiegłego roku 
dzienniki amerykańskie objawiły ogółowi 
prawdziwy fenomen: Alfa Landona, guber 
natora Kansasu, któremu udało się ustalić 
równowagę dudżetu w zarządzanym przez 
niegó stafiie. Był to zarodek możliwości 
kandydatury na stanowisko prezydenta 
Unji, a dziś Alf Landon jest obecnie jed- 
nym z faworytów w biegu wyścigowym do 
Białego Domu, 

Landon jest człowiekiem młodym jesz 
cze, Liczy lat 48, jest ponadto  człowie- 
kiem interesów i zarazem prawnikiem, po 
siada majątek osobjsty, zapewniający mu 
niezależność poza pensją urzędową. Publi 
cysta Raymond G. Swing, po niedawnym 
wywiadzie z Landonem, tak opisuje go w 
„The Nation“: z 

„Fizycznie jest raczej „niewielki”, a 
spowodu przerzedzonych, silnie już siwie 
jących włosów, wywiera wrażenie człowie 
ka starszego, niż jest w istocie... Głowa 
Landona stanowiłaby radość każdego rzeź 
biarza, gdyż jest cudownie ukształtowana. 
Ręce jego nie są wielkie „ani władcze, lecz 
średnich proporcyj i bardzo wrażliwe, Do 
minującą cechą jego powierzchowności są 
oczy, o rozszerzonej źrenicy, napoły przy 
kryte powiekami, barwa ich jest dość nie 
zwykła— pomarańczowo bronzowa. Oczy 
te są pełne światła, a spoglądają ukrad- 
kiem— żywe i przebiegłe. I4os jest duży, 
a głos dźwięczny, z lekkim akcentem noso 
wym Zachodu. Usta — szerokie, broda — 
sjlnie zarysowana. Cera Landona zdradza 
dobre zdrowie”, 

Do tego cysopisu dodać możemy, że gu 
Bernator Candon był dwa razy żonaty, 
PierwSzą żonę stracjł osiemnaście lat temu 
przy przyjściu na świat córki Peggy-Ann, 
w roku 1930 ożenił się powtórnie 4 ma 
dwoje drobnych dzieci, w wieku po dwa 
i trzy lata. 


! niają błąd wielki. Landon 


Landon należy do stronnictwa republi 
kańskiego, ale bynajmniej nie jest radyka 
łem. Określają go w Kansasie jako „łago 
dnego postępowca“ W roku 1912 porzucił 
stronnictwo republikańskie dla podtrzyma- 
nia Teodora Roosevelta. W latach od 1932 
—1934, okresie wielkiego powodzenia de 
mokratów, został gubernatorem Kansasu. 
Rzec nie można, żeby był całkowicie prze 
cjwny New Deal, i pod tym względem jego 
zwolennicy (z Hearstem na czele) popeł 
wie dobrze, że 
świat podlega stałej przemianie, i zmienił 
się zwłaszcza od lat kilku. Wie, że jest nie 
możliwością ,by wróciły warunki przedkry 
zysowe, jak jeszcze marzy wiele osób; ro- 
zumie wszystkie zagadnienia społeczne i 
gospodarcze. Pozatem posiada dwa podsta 
wowe źrłtdła wiary: wierzy w uczciwość, 
nietylko „w uczciwość w ścisłem znaczeniu 
polegającą na nieprzywłaszczaniu sobie 
cudzego dóbra, ale także w uczciwość w 
szerszym zakresie, opierającą się na Życiu 
bez „bluffu”, uczcjwość bez sztucznego ży 
cia nad stan przy pomocy pewnych „fanta 
zyj” finansowych, 

Sposób, w jaki zrównoważył budżet sta 
nu Kansas, polega na kilku formułach i 
kilku bardzo prostych zasadach, z których 
jedne —jak twierdzą jego wrogowie—sta 
nowią istotne į pożądane oszczędności, a 
drugie są zwykłemi „kawałami” tylko, 

W rzeczywistości sprawa przedstawia 
się następująco: pensje urzędników Kansa 
su zostały znacznie obniżone; nauczyciele 
gimnazjów pobierają obecnie tylko po 140 
dolarów miesjęćznie; policjanci drogowi 
po 125 dolarów; nawet pensja gubernatora 
z 5000 dolarów rocznie została zredukowa 
na do 3750 dol. Pozatem wielka ilość pra 
cowników niepotrzebnych Jub mało potrze 
bnych została zatrudniona jednocześnie w 
kilku dziedzinach zapomocą fuzji urzędów. 
Zanjechano restaurowania i wznoszenia 
gmachów państwowych, a nadewszystko 
ograniczono zapomogi dla bezrobor=mh. 

Wrogowie gubernatora Landona ufrzy 
mują, że zrównoważenie budżetu nastąpi- 
ło tylko na papierze. Zarzucają mu też głó 
wnie ograniczenie akcji zapomogowej, 
twierdząc, że dla dobra budżetu poświęcjł 
bezrobotnych. Landon jednakże jest zdania 
że pomoc dla bezrobotnych nie może być 
kwcstją filantropijną, a jest obowiązkiem 
wszystkich obywateli razem i poszczegól- 
nie. y : 

Trudno podać cały program Landona w 
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STRESZCZENIE. 

Wanda Hańska powróciła z urzędowa 
nia do domu, gdzie jej mąż, bezrobotny 
inżynier, urządzał jej stale awantury. 
Trzynastoletni syn Janek i prowadząca g0S 
podarstwo stara ciotka Wandy, stale byli 
teroryzowani przez męża „Wandy, unikają- 
cego pracy i żądającego jeszcze pieniędzy 


na zabawy. 
« > * 


— Wszystko doskonale! Wyobraź so- 
bie, mam cudnego męża, przemiły chłopak. 
Strasznie we mnie zakochany! I wiesz, ma 
my samochód, świetna maszyna. orae się 
szoferować. Powiadam ci: to rozkosz: — 
trzepała szybko i bezładnie jak za szkol- 
nych czasów. — Fred coprawda, strasznie 
flirtuje. Fred, to wiesz, mój mąż, ale mnie 
to nic nie szkodzi, Obrażam się na niego, 
potem musi mnie przepraszać, ja wtedy 
mam jakieś zachcianki. To auto, to wiesz, 
także po takiem obrażeniu. No i jest dosko 
nale. Byliśmy zagranicą tej zimy. Strasz- 
nie lubię podróżować. Ale teraz mam 
zmartwienie, bo na lato on chce jechać w 
góry, a ja wolę nad morze, no, i kłócimy 
się trochę. Ale najlepiej przyjdź kiedy do 
nas, mieszkamy na kolonji Lubeckiego, 
mamy tam willę z ogrodem. Ale co u cie- 
bie słychać? Mów. Jakoś nie bardzo do- 
brze i wesoło wyglądasz, a pamiętasz, jak 
kochałyśmy się w szkole i jakeśmy razem 
fielowaty, No, co się z tobą dzieje? 

* Wanda była oszołomiona potokiein słów 
które Zośka wyrzuciła z siebie z szybko- 
ścia karabinu maszynowego. Pomimo jed- 
nak tego os zołomienia jedna myśl wyrażna 
Skrystalizowała się w jej mózgu: Zośka 
była jej serdeczną przyjaciółką przez sze- 
reg lat. Jest bogata. Poprosi ią odrazu O 
te pieniądze. To przykro, bardzo przykro, 


tak przy pierwszem spotkaniu, na ulicy. 
Ale co robić. Może to los zesłał ją na 
drodze... 

— U mnie nic specjalnego — odrzekła. 

-— Inaczej mi się życie układa niż tobie. 
Widzisz, zresztą, że nie wyglądam tak, jak 
ty. 
? Zośka teraz dopiero spojrzała uważnie 
na Wandę i radosny entuzjazm ze spotka- 
nia dawnej przyjaciółki jakby lekko przy- 
gasł na jej twarzy. 

— No, ale to pewno tylko tak chwilo- 
wo, potem będzie lepiej — zaczęła znowu 
już spokojniej. 

— Tak, oczywiście — rzekła Wanda 
nadrabiając miną — ale chwilowo jest bar 
dzo niedobrze — i może właśnie dobry los 
sprowadził cię na moją drogę. — Przełknę 
ta ślinę: trzeba było wypowiedzieć najgor 
sze zdanie. Mówiła dalej: — Jutro mam 
termin, szukam pieniędzy, czy 
mogłabyś mi pożyczyć czterysta złotych? 


Zośka zmieszała się trochę. 

— Ach, moja droga — odparła — bar 
dzo mi przykro, ale naprawdę nie mogę, 
bo właśnie w tej chwili mamy różne inte- 
resy i wiem, że mąż nie ma swobodnej 
gotówki. Bardzo żałuję, naprawdę. Ach, 
ale ja gadam i gadam tu na ulicy, a prze- 
cie muszę się śpieszyć, bo spóźnimy się 
do teatru, a trzeba się jeszcze przebrać. 
Do widzenia! Więc może kiedy wpadniesz 
do nas? 

Zaproszenie to wypowiedziane było 
tym razem bez poprzedniego entuzjazmu. 

— Mam mało czasu, jestem bardzo 
zajęta, 

— To szkoda , więc do widzenia, już 
lecę dalej, 

— Do widzenia... 

Podały sobie ręce, Zośka prędko po- 
biegła w przeciwną stronę, Wanda wol- 
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y kandydat na prezydenta. 


poszczególnych resortach. Charakterystycz 
ne jest jego określenje roli rządu, jakie wy 
powiedział w mowie swej z 29 stycznia rb. 
„Historja i doświadczenie — rzekł— pou- 
czają nas, że rząd oznacza opiekę. Jeżeli 
przestaje być opieką, przestaje jednocze 
śnie być rządem”, 


Jakie są szanse Landona uzyskania kan 
dydalury stronnictwa republikańskiego? 
Przedewszystkiem ma za sobą Hearsta i ca 
łą jego prasę. Ma za sobą również czynni 
ki natury „geograficznej“. Jest jedynym 
gubernatorem stanu rolniczego, a w ko- 
łach republikańskich, po porażce Hoovera 
powstał wyraźny prąd na korzyść kandyda 
ta z Zachodu lub Middle-West, Przyszła 
elekcja prezydenta znajduje się w rękach 
farmerów, Kansas zaś, stan rolniczy, nale 
ży do słynnego związku zbożowego 
Corn Belt. Bielski 


Chirurgja osiągnęła dziś takie wyżyny, 
o jakich nie śniło się lekarzom jeszcze 
przed dziesjęciu laty. Skalpel chirurga do 
konywuje— jak różdżka czarodziejska — 
cudów, przywracając — zupełnie dosłow 
nie— martwych do życia. 

Gazety angielskie znów donoszą o in- 
terwencji chirurga, któremu udało się pa 


cjentkę, od trzech minut martwą 
przywrócjć do życia, 


Pacjentką tą brła 22-letnia Daisy Al 


len, Która od szeregu tygodni cierpiała na 
poważną chorobę serca. Gdy pewnego ran 
ka w zeszłym tygodniu doktór odwiedził 
chorą, zastał rodzinę w rozpaczy: 22-1et 
nia Daisy od trzech minut nje żyła. Serce 
jej bić przestało. 

Doktór natychmiast dokonał operacji, 
zastrzyknął koramjnę w samo serce i pa 
paru minutach sztucznego oddychania — 
serce zaczęło znowu pracować. Chora 
zmartwychwstała. Doktorzy spodziewają 
się zachować ją teraz przy 


ŻYCIU, 
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To, co Stalin powiedział... 


NOWY KUR$ DLA KOĄS$OĄOLCÓW. 


Zakończyły się w Moskwie obrady kon 
gresu młodzieży komunistycznej ZSSR, któ 
re przyniosły doniosłe zmiany, jeśli chodzi 
o wytyczne związku Komsomoł. Zmiany te 
dotyczą w pierwszym rzędzie roli, jaką ma 
w przyszłości odgrywać młodzież koso- 


f- HARNAS 
SZYMANOWSKI 
SERGE LIFAR, 


nym krokiem poszła przed siebie, 

Miała w sobie poczucie upokorzenia, 
niesmaku i głębokiej przykrości, że ludzie 
są tacy, jacy są, a nie tacy, jakimi ich so 
bie wyobrażała w pierwszej młodości. Ża 
łowąła, że wystąpiła z prośbą, Ale czyż 
nie były przyjaciółkami, serdeczaemi przy 
jaciółkani ze szkolnych czasów?! Czyż 
gdyby role były zmienione, ońa odmówi- 
łaby tak, jak jej odmówiono? Nie. Napew 
no nie. 

Cóż znaczą wszyscy biiscy, przyjucie 
le i tak zwani „życziiwi', F"ewni i Chev, 
znajomi i nieznajomi?! Wśród nich wszy 
stkich człowiek jest sam, zawsze sam zu- 
pełnie. I nawet wtedy, gdy miłość, naj- 
idealniej pomyślana, łączy dwie istoty — 
nawet i wtedy każda z nich jest samotną 
sąma w sobie. Człowiek jest zamkniętym 
śwłątem i tak nieprzeniknionym dla dru- 
giego człowieka, że jeśli nawet sam chce 
kogoś w ten świat wprowadzić — osiaga 
tylko złudzenie. I to na krótko. Poczucie 
samotności wróci w całej pełni i stanie się 
jeszcze bardziej dotkliwem. 

Wanda szła, bezwiednie kierując się w 
stronę domu. Była znużona i zobojętniała 
na wszystko: niech się dzieję, co chce — 
już nie ma siły przeciwdziałać, 

Gdy zbliżała się do domu, jedynem jej 
wyraźnem pragnieniem było zastać ciotkę 
śpiącą. Obawiała się indagacji i uwag. 

Na szczęście pragnienie jej się spełni- 
ło: ciotka i syn spali już, w domu pano- 
wała błogosławiona cisza, 

Szybko rozebrała się i położyła. Usnę- 
ła prawie natychmiast. 

Spała tak twardo, że gdy obudziła słę 
nazajutrz, przez chwilę pozostawała w roz 
kosznej nieświadomości tego wszystkiego, 
co składało się na jej życie. Trwało to jed 
nak krótko. Nagle suma czterystu złotych 
uderzyła w jej świadomość wyraźnie ! 
gwajtownie, a za nią wszystkie kłopoty, 
troski, przykrości, jak stado czarnych kru 
ków, zwaliły się na głowę. 


Ach, gdybyż to można było jeszcze 
spać, spać. Nie pamiętać o tem wszyst- 
kiem! Nie myśleć! 


Ale myśleć trzeba. 

I Wanda myślała znowu. Zzowu tłu- 
kły się jej po głowie pytania: skąd? od 
kogo? gdzie szukać? co robić? — Pyta- 
nia bez odpowiedzi. 

A weksel wykupić trzeba dziś. 


Zaledwie przyszła do biura, wezwano | 


yy 


l 


A 
je 
F 
DZA 


; Row iBAŻK 


Premiera „Harnasiów', 
w Paryżu. 


W związku z głośną premje 

rą „Harnasiów* w Paryżu 

reprodukujermiy fotografję a- 

fiszą propagandowego, któ- 

ry ukazał -się na murach 
Paryża. 
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molska w polityce wewnętrznej Sowietów, 
Obecnje młodzież tę oddzielono całkowicie 
od spraw politycznych i gospodarczych, 
przeznaczając jej rolę krzewienia kultur i 
propagandy. Sekretarz Komsomołu, Kra- 
czenko, oświadczył w swem końcowem 
przemówieniu, że młodzież, której dotych 


f zalecano czytanie j‘studjowanie*wylą 


cznie tylko dzieł Marxa i Lenina, obecnie 
„powinna się zająć w pierwszym rzędzie 
lekturą dzieł klasycznych i literackich. No 
we reformy dotyczą także m. in. i terenu 
walki z religją. Na wyraźne żądanie Stali 
na młodzież komsomolska nie będzie „e- 
nergicznie i bez litości walczyć z religją“ 
jak to czyniła dotychczas natomiast będzie 
„cierpliwie tłumaczyła“ młodzieży 
skiej, aby zerwała z religją. 

O „wolności“ jaka panuje w ZSSR, 
świadczy fakt następujący: gdy zgromadzo 
na młodzież komsomolska poczęła dawać 
oznaki niezadowolenia z powyższej decy- 
zji „sekretarz generalny Kosarew rzekł do 
bitnie: „To, có Stalin: powiedział, 
wykonane ''... 
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ją do telefonu. 

Wróciła do pokoju rozpromieniona. 

Telefon był od Jacka. Wróciwszy po- 
przedniego dnia wieczorem do domu, do- 
wiedział się od żony o pieniężnym kłopo= 
cie Wandy i postanowił mimo chwilowych 
trudności materjalnych przyjść jej z po- 
mocą. Zaraz więc rano zatelefonował, by 
jej powiedzieć, że przyśle jej do biura po- 
trzebną sumę, 

Sytuacja była więc narazie uratowana. 
Jackowi będzie mogła spłacać dług w mia 
rę możności, a mężowi zapowie — już tym 
razem naprawdę stanowczo i nieodwoła!- 
nie — że po raz ostatni załatwiła jego zo- 
bowiązania; będzie nawet wymagać od 
niego, aby sam spłacał ten dług, zaciągnię 
ty u Jacka, 

VII. 

-— Powiedz mi, kochana — pytała w 
dwa dni potem Jadwisia, korzystając z 
wolnej chwili w biurze między jedną ro- 
botą a drugą — powiedz mi, czy przynaj- 
mniej wczoraj, jak mąż wrócił do domu, 
powiedziałaś mu parę słów prawdy za tę 
okropną historję z wekslem? 

— Oczywiście. Ale cóż z tego. On nic 
sobie nie robi z moich słów, jak nic sobie 
nie robi z mojej osoby wogóle. A jego cy- 
nizm przechódzi granice, 

— Więc ani cię nie przepraszał, ani się 
nie tłumaczył, ani nie okazał dobrej woli 
w spłaceniu długu ? 
| ego nawet nie oczekiwałam od 
niego. Przecież go znam dobrze. Wiesz, 
co mi powiedział na moje wymówki? 

— (Ciekawam. 

— Powiedział mi z wielkim patosem 
tak: mąż i żona stanowią jedną istotę, nie- 
ma więc żadnej różnicy, które z nich za- 
łatwia jakaś sprawę, leżącą w sferze ich 
wspólnych interesów. Nie widzę najmniej- 
szego dramatu w tem, że ty ratowałaś sy- 
tuację. Jest to zupełnie naturalne jeśli się 
głęboko, a nie tak powierzchownie jak ty: 
ujmuje małżeństwo. Zresztą ty miałaś moż 


— Bezczelny! Toż to „hadko* słuchać! 
— zawołała z oburzeniem |adwisia, — 
I cóż ty na to? 

— Powiedziałam mu, że ostatni raz 
miałam te możliwości, a więcej ich miec 
nie będę. Wtedy mi oświadczył, że sama 
sobie będę zawdzięczać konsekwencje nit- 
załatwienia jakiejś sprawy. Nie! Z nim nic 
się nie da zrobić. Nie mam żadnych zju- 


liwości załatwienia tej sprawy, a ja a 


dzeń pod tym względem. Ale jak ja sobie 
będę dalej radzić z tem obciążeniem — na 
prawdę nie wiem. 

Jadwisia chciała coś odpowiedzieć, 
gdy raptem drzwi się otworzyły i ukazała 
się w nich uśmiechnięta, pogodna postać 
Mielnickiego. 

Wanda nie wiedziała nic o powrocie 
Henryka. Jego więc zjawienie się było dla 
niej zupełnie nieoczekiwane i dzięki tem 
zrobiło duże wrażenie. W jednej chwili u- 
przytomniła sobie wszystko, co ją z tym 
człowiekiem łączy i wszystko, co ją bezna 
dziejnie od niego dzieli. I konieczność wy- 
jaśnień! 

— Dzieńdobry, kochane panie! — za: 
wołał wesoło Mielnicki. — Myślałem, że 
mnie radośniej powitacie po długiej nieco 
becności w biurze, a wy przyjmujecie mnie 

i milczeniem i tak jakbyście nie były rade. 
| Cóż to się stało? — kończył całując w rę- 
kę Wandę, a następnie Jadwisię. 

— Nic się nie stało — odpowiedziała 
Jadwisia — poprostu z radości na pana 
widok zabrakło nam słów! 

— Sprytna z pani niewiasta, pani Ja- 
dwisiu — odparł Mielnicki. — Zawsze na 
| wszystko ma pani gotową replikę. No, ale 
powiedzcie, co słychać u was nowego? 

Jak się pani czuje, pani Wandeczko? 

— Dziękuję, dobrze — odrzekła Wan- 
da prawie pogodnie, opanowawszy nieco 
pierwsze wrażenie. — Kiedy pan wróci 
do Warszawy ? — zapytała szybko, chcąc 
odwrócić temat rozmowy od swojej osoby, 

W tym momenct*: Jadwisię poproszoze 
do telefonu, Ledwo zniknęła za drzwiam:, 
Henryk zbliżył się do Wandy, ujął oby- 
dwie jej ręce w swoje dłonie, ucałował go- 
rąco i rzekł; 

— Nie masz pojęcia, kochana, jak sie 
cieszę, że już wróciłem i że cię mogę * 
dzieć! Bardzo mi brakowało nawet saim 
go twego widoku. I tak dużo myślałem 
tobie. Nie napisałem ani razu — bo cóż! 
W liście nie można powiedzieć tego wSszy= 
stkiego, co chciałoby się powiedzieć, W 
latem zaczekać do powrotu. Zreszta n 
lubię pisać listów. Wolę mówić. Ale cz=- 
mu jesteś jakaś jakby inna w stosunku d 
mnie. Nie cieszysz się, że wrócijem? Z 
już jestem przy tobie? 

— QCitszyłabym sie, gdybym nie pr- 
trzebówała wyjaśnać panu różnych tzo- 
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_ sile wieku, zwołał grono 


_ U, którego członkowie 
= przyrzekają nie wyjawić. 


[LAI ZE STOLICY. 


Zyde Warszawy w kilku w.ezszach 


W związku ze zmianą charakteru sze 
regu placów i ważniejszych arteryj miejs 
kich, które przez założenie na nich zieleń- 
ców i obsadzenie ich drzewami staną się 
miejscem wytchnienia i odpoczynku dla 
imieszkańców stolicy, zarząd miejski u '- 
stawi w kilku punkt. miasta nowe ławki 
Również będzie powiększona iłość ławek 
w parkach warszawskch. Nowe ławki któ 
rych ogółem przybędzie stolicy 270, roz- 
stawione będą w następujących punk- 
lach: 10 na skwerze przyj ul. Narutowicza 

5 na skwerze przy ul. Wawelskiej, 35 w 
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KRATECZKI. 


nota i 


ale konia . Czasami trzeba nietylko lu- 
dźmi się zajmować, ale i przyjemniejsze- 


parku Ujazdowskim, 30 w ogrodzie Sas-}'™®! 5tworzemiami świata: zwierzętami. — 


kim, 60 w nowozałożonym parku na Woli, 

25 w parku Praskim, 20 na skwerach przy 

ul, Targowej, 5 przy cerkwi na Pradze, 

50 w parku Paderewskiego, 15 na skwe- 

rach przy ul. Ursynowskiej, na ul. Puław 

skiej i Rakowieckiej. 
a . . 

Władze skreśliły z rejestru stowarzy- 
szeń w Warszawie szereg  organizacyj. 
M. in. komisarz rządu skreślił: stowarzy- 
szenia zlikwidowane własną uchwałą 


mianowicie: Klub Strzelecki, Związek Ho 


dowców Bydła Górskiego, Zrzeszenie Le 


 karzy Terenów Zamiejskich Kas Chorych, 


Koła Senjorów Legjonu Młodych, Robot- 
niczą Organizację Samopomocy i inne. 
Pozatem komisarz rządu odmówił zare- 
jestrowania szeregu stowarzyszeń, m. in: 
Stowarzyszenia Przyjaciół Domu Modlit- 
wy „Ber Hamidrosz im. Srula Wysypki”, 
Polskiej Korporacji „Piastowia”, Zjedno- 
Ochotników Wojsk Polskich, 
Stowarzyszenia Przyjaciół Powązek-Śród 
mieścia oraz Powszechnego Związku Nie 
widomych. ; 
*. > 9 

Od t stycznia rb. obowiązuje nowv 
statut podatku od plakatów i szyldów. Za 


_ rząd miejski kieruje się względami estety- 


ki miasta į obniżył znacznie stawki po- 
 datkowe dla plakatów i szyldów, które 
przez swój wygląd mogą się przyczynić 
do upiększenia miasta. jednocześnie pod- 
wyższono stawki podatkowe od napisów, 
szpecących wygląd miasta. Płatnik podat- 
ku tylko wtedy będzie korzystał z ulg po 
datkowych, gdy nowe szyldy będą odpo- 
wiadały statutowi, 
t.. 

Na ostathiem plenarnem posiedzeniu 

tymcz. rady miejskiej przyjęto wniosek 


— komisji finansowo + budżętówej do preli- | 


minarza na rok 1936-37 w miarę mó- 
źności zmniejszyć kwotę, przeznaczoną 


"na emerytury i tą drogą przeprowadzenia 


częściowej rewizji dokonanych zwolnień i, 
jeżeli warunki na to pozwolą, przyjmować 
zwolnionych spowrotem do służby miej- 
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J- ALLA, 


NOWA ZIEMIA. 


Dr. Rading, przystojny mężczyzna w 
przyjaciół do 
_ domu swojego i konferuje z nimi. 
Napotyka zrazu na wyraźny i gwałto- 
wny opór, wszelako umie mówić tak prze 
konywująco, że wkrótce przystąpić może 
do ukonstytuowania tajnego klubu, o ce- 
słowem honoru 


Na miękkich dywanach nie słychać 


_ kroków, młodzieńcy przechadzają się po 


nich z nieutajonem zaniepokojeniem... 
Praca ewidencyjna trwa. 
Zapisuje się mężczyzn,  ksórzy nie 
przekroczyli 45 roxu życiu, zdrowych, sil 
mych, rozumnych, przystojnych. Zapisuje 


_ «się kobiety, które nie przekroczyły 35 ro 


ku życia, zdrowe, ładne, o moralnych za- 
sadach życiowych. Tak samo dzieci zapi- 
suje się. 


Czynią to agenci, którzy nie wiedzą 


~ przyczyny, dla której wykonują olbrzymią 


moc takich list. 
| "W całej Europie tak się postępuje, w 
całej Azji — o ile jest dostępna, w pozo- 


| stałych częściach ziemi analogicznie. 


Każdy wie, że coś się przygotowuje. 


T Ale nikt nie zna celu, nikt nie zna ludzi, 
deńnerwującego | domu 'va:jaiów, w którym wszystko pła- 


siojących na czele tego 
dupeta., 


Człowiek naturalnie chciał zwierzęta upo- 
śledzić i dlatego pewnego pięknego dnia 
powiedział takiemu np. poczciwemu ko- 
miowi, 

— Nie jesteś mi więcej potrzebny. 
Skazuję cię na zagładę. Odtąd funkcje two 
je będzie pełnił samochód, 

I ukazały się taksówki, które zaczęły 
rugować konia. Dorożki stały się środ- 
kiem komunikacyjnym ludzi, którzy nie 
mogą sobie pozwolić na taksówkę. Do- 
piero kryzys spowodował renesans konia. 
Ludzie nie mają pieniędzy na taksówki i 
obecnie już nie koń stoi na rogu ulicy ze 
smętnie spuszczoną głową, lecz taksówka 
No, taksówka nie może mieć smętnie spu 
szczonej głowy, więc powiedzmy: ze smęt 
nie spuszczonym motorem. Lub: ze smęt- 
nie podniesianą chorągiewką. 


Wogóle w obecnych kiepskich czasach 
koń posiada bezporównania większe szan 
se utrzymania się przy życiu niż samo- 
chód. Posiada olbrzymią przewagę nad 
samochodem. Ot, ktoś ma konia. A nie ma 
pieniędzy na wyżywienie go. Jedzie sobie 
więc za miasto, na zieloną trawkę, udaje 
koło łączki, że na kogoś czeka, a konik 
tymczasem skubie kwiatki i pożywia się. 


A co samochód? Jak mu nie kupisz 
benzyny, to nie ruszy, bo benzyna nie ro- 
śnie na łąkach, ani polach, benzyny nie 
można skubnąć z cudzego wozu, jak siano 
benzyny nie dają nawet na kredyt. 


Dlatego właśnie, nie wiem czyście to 
państwo zauważyli, konie ostatnio mają 
dziwne radosne miny, z pogardą i uśmie- 
chem politowania spoglądają na samocho 
dy i wogóle czują się odrodzone, 

Zresztą, co tu gadać o koniach. Byle 
świnia czuje się dzisiaj lepiej, pewniej i 
dumniej niż człowiek, nawet, a nie tylko 
samochód. Bo gdy człowiek popełni świń 
stwo, gdy będzie żył jak Świnia, powie- 
dzą o nim pogardliwie; świnia. A gdy 
świnia zrobi to co z przyrodzenia swego 
każda Świnia ma prawo zrobić nikt, nie 
powie z pogardą: świnia, tylko zwyczajnie 
świńka. 

Albo osioł: Poczciwy osiołek. Nikt mu 
się nie dziwi, że jest osłem, nikt go nie 
obgaduje, żaden znajomy nie powie o nim 
do drugiego znajomego, ale to jest osioł... 
Bo osłu wołno być osłem i niby z jakiej 
racji mieć o to do niego pretensje. Poza- 
tem trzeba stwierdzić, że osła wogóle cał- 
kiem niesłusznie zniesławia się. Ludzie mó 
wią np. uparty jak osioł, kiedy w rzeczy- 
wistości osioł jest znacznie mniej uparty 
niż człowiek. Gdy człowiekowi tłumaczyć 
przez pięć godzin, że jest głupi, uprze się 
że nie, i nie uwierzy, A osłu można po- 
wiedzieć: ty ośle, jesteś głupi — a osioł 
machnie wesoło osiołem i wcale nie bẹ- 
dzie się sprzeciwiał ani dyskutował na ten 
temat. 


powiedział Dr. Rading, „trzeba przetrze- 
biś las, wyrzucić drzewa nadgniłe, suche 
lub grożące runięciem. One tylko miejsce 
zabierają młodym latoroślom, które nie 
mogą wobec tego rozwinąć się należy- 
cie!“ 

Olbrzymie buduje się groty w górach, 
olbrzymie hangary, gromadzi zboże, zaku 
puje plantacje młodych drzew, urządza 
sktady nasion, sprowadza najcenniejsze 
bydło, spędza trzody całe rasowych świń 
zwozi pociągi ptactwa domowego, 

Poco to wszystko? 

Niepokój wśród ludności wzrasta co- 
raz bardziej. Obawia się ona szalonych 
przewrotiw. Policja pracuje gorączkowo 
nad wykiyciem sprężyn całej akcji — da 
remno się trudzi! 

Dr. Rating wyznaczył już termint.. 

Dnia 1 marca dochodzi do rąk miljona 
wybranych rozkaz imienny. Wraz z pasz 
portem. , 

Bezzwłocznie mają się udać rejestrowa 
ni do cibrzymich hal. 

Co to znaczy? 

-— Teraz już kaźdy wie: Katastrofa się 
zbliża Zagłada dla tych, co nie otrzyma- 
li zbawiennej karty. 

Ojciec ma się żegnać z dziećmi, narze 
czony z ukochaną dziewczyną, dziewczy- 
na 7 cherym narzeczonym, córka z sędzi- 
wą maika, sy z Ojcem... 

Daia 1 marca ziemia podobna jest do 


cze lub śmiele się w obłędzie. Taki prze- 


„Ziemia przeludniona iest nawskroś”, | wrót przemieni świat cały — zupełnie ina 


cesz by cera ci nie zbrzydła 


z do mycia„PIXIN "myc 


kaczki. 


Obowiązki rodzinne. 


Renesans konia. Tak jest. Nie: konjak | 


Ale właściwie nie chodzi dzisiaj wca 
łe o zwierzęta, lecz o ptactwo domowe. 
To jest bardzo miły rodzaj stworzeń. Po- 
żyteczne, przyjemne, nie zajmują się: po- 
lityką i nie narzekają na kryzys. Kura wie 
że jej celem życiowym jest dać dobry ro- 
sół a do tego czasu znosić jaja, gęś zda- 
je sobie sprawę, że powinna po upiecze- 
niu być chrupiąca, indyk szykuje się i tu- 
czy do świąt słowem poczciwe to są zwie 
rzaki i nie przysparzają ludzkości kłopotu 


Taka kaczka... 


"Ale o kaczce będzie poniżej cała spe 
cjalna opowieść. 


POMYŁKA, 


Ta opowieść mogłaby być zresztą bar 
dziej skomplikowana, ale nie warto, Mó- 
wiąc węzłowato, przedstawia się sprawa 
tak: 


Marjanna Połaczyńska, panieńka we- 
dług urzędowych dokumentów, posiada 
lat 24 i troje dzieci. Ot zdarza się. Pozna- 
ła jakiegoś młodego człowieka, pogadała 
parę minut i — dziecko gotowe.. Ta hi- 
storja powtarzała się trzykrotnie, Wycho 
wać troje dzieci bez ani jednego ojca nie 
jest rzeczą łatwą to też Marjanna dwu- 
krotnie już była karana. 


Trzeci raz ukarana została za przestęp 
stwo następujące: Marjanna Połaczyńska 
zamieszkała na Chojnach przy ul. Okrzei, 
ukradła Florentynie Trepczyńskiej ź ulicy 
Śląskiej cztery kaczki wartości 16 złotych 
Złapana nie przyznała się do winy, twier 
dząc, że ot tak sobie goniła kaczuszki, że 
wogóle nie lubi kradzieży, gdyż musi dbać 
o dobre imię swych dzieci i — Sąd Gro- 
dzki skazał Marjannę Połaczyńską na 7 


miesięcy więzienia. 
Jerzy Krzecki. 
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Pols ie Biuro Podróży „ORBIS, 


dz. w Łodzi, Piotrkowska 65 
tel, 101-01, 101-20 


Indywidualne zniżki 


do ZAKOPANEGO 


66 proc. 24-1V,—26.-V., 


Popularny pociąg 


do KATOWIC 


odj. z L- Fabr, 2V. o godz. 23,30 
„Z Katowic 4V. o „ 022 


Cepe z" 


miejsca numerowane 
Pociąg popularn 


do POZNANIA 


odj, z Ł.Kal. 2-V. o godz. 0,08 
„ z Poznunia 3-V, o g. 23,45 


1 2% miejsca 
numerowane 


Tanie ryczałtowe pobyty: 

w Juracie 24/ V.—10/VI 
w Morszynie 1/V.—20/VI 
w Maszynie 1/V.=25/VI 


Cena 
zł. 


czej ułoży się wszystko — a to, co dotąd 
było, zginie bezpowrotnie... 

Alfonso nie opuści swej ukochanej! 
Marja nie rozejdzie się ze swoją córką! 
Helena nie porzuci męża! 

Ale Irena zrywa z narzeczonym. Harald 
raduje się, że się pozbywa dziewczyny, 
od której uwolnić się dotąd nie mógł. Ger 
da i Eryk wraz z synkiem, liczącym dwie 
wiosny, udaią się do punktu zbornego — 
im trojgu przyznano paszport. 

U wejścia do hangaru ścisk i zgiełk. 
Protesty, usóow.nia dostania się do miej 
sca bezpiecznego przy pomocy siły. Ktoś 
płacze głośno, bo otrzymał kartę, ale ją 
zgubił, 

Przych sycono jakiegoś zbiega, który 
usiłował wysadzić cały obóz w powietrze 
Tam pod murem zatruwają fałszerza pa- 
szportów. 

Co na to władze? 

Władz niema! Króluje strach i niepew- 
ność, rządzi natomiast wola komitetu, na 
którego czele stoi — każdy dziś już o 
tem mówi — Dr. Rading 

Zamknęły się hermetycznie ostatnie 
drzwi. Stacje radjotelegraficzne rozesłały 
w przestwór cały wieść o tem, że w tej 
chwili rozpoczyna się dzieło, na które 
dotąd czekano przez setki lat, czekano 
daremnie. 

Obozy otoczone są niezliczonym tłu- 
mem gubiących zmysły w śmiertelnej 
trwodze ludzi. Niema już konwenansu, nie 
ma względów — wszystko wvie i usiłuje 
szturmować hangary 


UieWiANienie skazanego Na ŚMiei 


MME Co widziała żona z wysokości pieca? 


Z WILNA donoszą: 

Józef Chalecki lat 21, rolnik ze wsi 
Ostrów pow. nowogródzkiego został ska- 
zany przez Sąd Okręgowy na karę śmier- 
ci za zamordowanie Jana Łoktiewa, 

Wyrok ten zdawano się był oparty na 
mocnych motywach. Oto jak wyszło na- 
jaw podczas rozprawy, odbywającej się 
przy drzwiach otwartych, Jan Łoktiew po 
dobno był konfidentem policji. Chaleckie 
go zaś podejrzewano o kontakt z obcym 
wywiadem. Łoktiew i Chalecki 

byli sąsiadami — 
mogli po pewnym czasie pracy w terenie, 
poznać się na sobie dobrze.. 

Łoktiewa znaleziono w chacie, przeszy 
tego trzema kulami Żona zabitego w mo 


Z KATOWIC donoszą: 

W lesie pod Maczkami znaleziono stra- 
sznie zmasakrowane zwłoki nieznanego 
mężczyzny w wieku od 25 — 30 lat. O 
odkryciu tem zaalarmowano niezwłocznie 
policję, która przybyła na miejsce prze- 
prowadzając dochodzenie. Przy zwłokach 
nie znaleziono żadnych dokumentów 0s0- 
bistych, toteż nie można było ustalić toż- 
samości nieszczęśliwego. Przy badaniu 
zwłok stwierdzono, że główa jest 

mocno zniekształcona 
w okolicy kości czołowej widnieje głębo- 
ka rana, przez którą widać  poszarpany 
mózg. Obok trupa znaleziono czapkę ze 
śladami, jakby opalenia a wewnątrz kawa 


RADJO z KACIK. 


DZIŚ, dnia 1 maja wieczorem: 
RASZYN. 
12.03 Dziennik południowy 
12.15 Audycja dla szkół (dla 07 
szych) 
12.46 Programy lokalne 
13.10 Chwilka gospodarstwa domowego 
18.15 Z rynku pracy 
13.20 Programy lokalne, w Warszawie — 
rzerwa 
14.15 Przerwa 
15.15 Wiadomości o eksporcie 
(Wilno nadaje audycję lokalną) 
15.20 Programy lokalne 
15.80 Duet fortepianowy 
16.00 Pogadanka dla chorych — ze Lwo- 
wa 
16.15 Koncert ze Lwowa 
16.45 Przyroda w maju — pogadanka dla 
dzieci starszych 
17.00 Chorzów i Mościce — odczyt z Ka- 
towic 
17.15 Minuta poezji 
17.20 Sekstet smyczkowy 
17.50 Poradnik sportowy 
18.00 Piosenki w wykonaniu H. Brzeziń- 
skiej i T. Olszy 
18.30 Pogadanka aktualna 
18.40 Programy lokalne 
19.39 Wiadomości sportowe ogólne 
19.45 Komunikat śniegowy z Krakowa 
19.50 Biuro studjów rozmawia ze słucha- 
czami P. R. 
20.00 Koncert symfoniczny z Filharmonji 
Warszawskiej 
20.50 Dziennik wieczorny oraz Obrazki z 
Polski współczesnej 


1 star- 


polskim 


Wkrótce już panuje grozą przejmują- 
ca, bo nieoczekiwana cisza. Oto obóz oto- 
czony jest — wałem trupów. Gaż uczynił 
swoje. 

A w kilka godzin później i trupów nie 
ma. Przygotowane do tego celu przyrzą- 
p rozpyliły martwe te ciała zapomocą 
skoncentrowanych promieni ultrafioleto- 
wych. 

Lasy palą się, ugodzone temi promie- 
niami. Giną szczury i komary, giną w ga- 
zach bakcyle śmiercionośne i wilki, słonie 
i niedźwiedzie polarne, orły i krety, pła- 
zy I kwiaty — wszystko, co żyło i oddy- 
chało — pozostaje tyłko ziemia i goły ka 
mień... 

Walą się, z rozkazu Dr. Radinga, mia 
sta o charakterystycznie wąskich ulicach. 
Giną chaty, których dachy pokryte były 
mchem i kurzem. 


Sterczą zgliszcza spalonych lasów. Po 
został popiół, odkażony przez gazy i prąd 
elektryczny. Sieć systemu doskonale była 
zorganizowana, należyte oddała usługi. 


Dr. Rading zadowolony jest ze swoje- 
go dzieła. 

Przez dziesięć dni zrzędu szaleją ele- 
menty. Wtedy wysyła nowoczesny Noe 
swojego gołębia. 

ołąb ginie. 

Za kilka dni wysyła Jiugiego gołębia. 

Drugi gołąb ginie. 

Dr. Rading wygłasza odczyt o Nowej 
Ziemi, jak to na popiele rość będzie świe-; 


"ża fauna, już nie kapryśna, jak dotąd, ale] 


Wybuch urwał desperatowi głowe. 


Ponura zagadka zmasakrowanych zwłok. 


p 


l 


mencie krytycznym siedziała na piecu i 
widziała mordercę. Spoczątku powiedzia- 
ła, że jest nim kowal z Hołynki. Potem zaś 
zmieniła zeznania i wskazała na Józefa 
Chaleckiego. Wytłumaczyła swoje waha 
nie obawą przed właściwym mordercą i 
jego kolegami. 

Chalecki apelował od kary Śmierci. 
Sąd Najwyższy wyrok ten uchylił i prze- 
kazał sprawę do ponownego rozpatrzenia 
Wczoraj znalazła się oha na wokandzie 
Sądu Apelacyjnego w Wilnie. 

Po rozpatrzeniu wszystkich pro i con- 
tra sąd ogłosił wyrok uniewinniający. 
Kara śmierci i uniewinnienie — 

rozpiętość. 


dużą 


szum: | mans 


lek lóntu i papier z etykietą „Miedziane 
kit”. 

Stwierdzono jeszcze kilka innych szcze 
gółów, na podstawie których odgadnięto 
straszną prawdę. Nieszczęśliwy osobnik 
najprawdopodobniej popełnił  samobój- 
stwo, używają do tego naboju górniczego 
Nabój przymocował do głowy, poczem za 
palił lont. 

(Wybuch urwał mu poprostu głowę. Z 
odzieży należy sądzić, że samobójca na- 
leżał do sfery robotniczej. 

Być może, że nędza zmusiła go do sa- 
mobójstwa. 

Zagadkę stara się rozwiązać policja. 

os); 


22.30 Skrzynka techniczna 
22.45 Wiadomości meteorologiczne 
żeglugi powietrznej 


dla 


Łódź, jak Raszyn, oraz: 

13.20 Muzyka z płyt 

5.12 Przegląd giełdowy łódzki 

18.80 Pogadankę z Łódzką Rodziną Ru 
djową przeprowadzi red. Jan Piotrow 
ski 

18.40 O wszystkiem po*roszku 

18.45 Muzyka z płyt 

19.10 Program na dzień następni 

19.20 Koncert reklamowy. 


SOBOTA, 2 MAJA 
RASZYN. 

6.30 Pieśń poranna 
6.33 Pobudka do gimnastyk 
6.34 Gimnastyka 
6.50 Programy lokalne 
7.20 Dziennik poranny, 
7.30 Programy lokalne 
8.00 Audycja dla szkół 
8.10 Przerwa 
11.57 Sygnał czasu 
12.00 Heimat 
12.03 Dziennik południowy 
12.15 Programy lokalne 
12.25 Koncert z Wilna 


113.10 Chwilka gospodarstwa domioweg 


18.15 Programy lokalne, w Warszawie = 
przerwa 

14.15 Przerwa 

14.80 Programy lokalne 


Łódź, jak Raszyn, oraz: 
7.80 Program na dziś 
7.85 Parę informacyj 


ai a z CE TA RF ZORY A ZA ZZA: POWO ZO 


wyznaczona przez panów stworzenia — 
ludzi. 

Dr. Rading zachęca do zgodnej współ- 
pracy na przyszłość, W jedności przecie 
jedynie siła! 

Dr. Rading długo mówi a przekonywu 
jąco a pokrzepiająco. 

Gdy Dr. Rading wysłał trzeciego gołę- 
bia, który ginie podobnie jak dwa pierw- 
sze, przychodzi mu piekielna myśl: 

Może się ziemia odkazić nie da? 

Wynalazca i dyktator, genjalny refor- 
mator i wódz narodu nie sypia. 

On sam nie sypia z obawy przed... 

Inni nie sypiają z tęsknoty, z żalu z wy 
czekiwania, z radości. 

Zapasy powietrza są coraz szczuplej- 
sze. 

Dr. Rading wysyła czwartego gołębia. 
Gołąb ginie. 

Wtedy wie Noe, że w przygotowanym 

pa potopie samemu utonąć mu przyj- 
zie. 

Dr. Rading rzuca się o 
wściekłym szale. 

Wie, że zniszczył świat. 

„Jutro otworzą nam drzwi, nową za- 
początkujemy epokę!“ mawiają ocaleni, 
bladzi i słabi z powodu braku powietrza. 

Radjostacje podały termin. 

W oznaczonej godzinie staje się za- 


ziemię we 


dość rozkazowi Dr. Radinga. 


I oto zginął ród ludzki i wszystko, co 
na ziemi było żyło... 
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(zy Czerwoni zwyciężą w Poznaniu. 
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Mr. 121 


rzed meczem 


© W nadchodzącą niedzielę odbędzie się 
pięć dalszych spotkań o mistrzostwo Ligi. 

Nas łodzian oczywista w pierwszym 
rzędzie interesuje mecz ŁKS-u z poznań- 
ką Wartą w Poznaniu: 

~ Oba te zespoły, według zasięgniętych 
przez nas informacyj przygotowują się do 
lego meczu bardzo starannie, 

Dotyczy to przedewszystkiem Czerwo- 
fych, którzy zdając sobie sprawę z nasta 
Wiania psychicznego Warty, która będzie 
Chciała za wszelką cenę  zrehabilitować 
się za porażkę z Dębem, odbyli w bieżą- 
tym tygodniu 
dwa intensywne treningi, 
na których poszczególni zawodnicy, a 
zwłaszcza Ś 


napastnicy wykazali dość do- 


Polski związek bokserski ustalił nastę 
 pujący skład bokserskiej drużyny olimpij 
skiej: 

Waga musza — Sobkowiak i Rotholc 
waga kogucia — Czortek i Jarząbek, wa- 
ga piórkowa — Polus i Kowalski, waga 
lekka — Sipiński i Kajnar, waga średnia 
— Chmielewski i Pisarski, waga ciężka 
— Piłat i Węgrowski. 


. 


Zarząd PZLA. postanowił wysłać do 
Budapesztu na zawody narodowe węgier 
skie w dniu 7 czerwca br, 4-ch naszych 
zawodników; Kucharskiego, Noji, Sznaj- 
dra i Lokajskiego. 

Tytułem rewanżu do Pozvki na zawody 
w dniu 28 czerwca przybęcą czołowi 4-ej 
lekkoatleci węgierscy: Kovacs, Szabo, Ke 


| 


brą formę. Skład ŁKS-u na mecz z Wartą 
nie uległ specjalnym zmianom. W obro- 
nie zagra Gałecki po powrocie do zdro- 
wia, pozatem otwarta. jeszcze jest dziś 
sprawa obsady pozycji środkowego pò- 
mocnika. Gdyby Welnitz nie mógł grać, 
zastąpi go najprawdopodobniej Pegza II. 
Reszta pozycyj bez zmian. 

Warta również wystąpi w normalnym 
składzie. 

Oczywista, że biorąc pod uwagę nasta 
wies. 2 oku zespołów oczekiwać należy za 
ciętej walki, 
przewidzieć. 

Sędziować będzie p. Bergtal z War- 
szawy. 


której wyniku trudno jst 
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Skład olimpijskiej drużyny bokserskiej. 


Z Lodzi tylko chmielewski. 


W wadze półciężkiej pod uwagę bra- 
ni są narazie dwaj zawodnicy poznańscy 
Szymura i Klimecki. Wyjazd któregoś z 
nich na olimpjadę uzależniony będzie od 
wykazanej formy. 

W wadze półśredniej hie wyznaczono 
nikogo i jest bardzo wątpliwe, aby w tej 
wadze znalazł się odpowiedni kandydat. 


0— 


4-h zawodników pojedzie... 
MIE Lekkoatleci polscy w Budapeszcie, WEM 


len i Daranyi. W związku z przyjazdem te 
go ostatniego zarząd PZLA. projektuje cie 
kawy pojedynek pomiędzy Daranyjm a 
Heljaszem w pchnięciu kulą oburącz. Do» 
dać należy, że pierwszy z wymienionych 
2-ch zawodników jest b. rekordzistą świa 
ta we wspomnianej konkurencji, a Hel- 
jasz — obecnym. 


LECZYMY SPORTEM 


=m Obozy letnie dla kobiet pracujących. =% 


Towarzystwo Krzewienia Kultury Fizy | lipca do 30 sierpnia, 


cznej Kobiet organizuje wzorem lat ubie- 
głych obozy letnie WF. dla Kobiet Pracu- 


„ Hieych t ich redzin pod hasłem „Leczymy 
1 sportem". 


| 
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Obozy mają na celu propagandę WF. 
ł sportu wśród najszerszych warstw ko- 
biecych i umożliwiają kobietom pracują- 
cym spędzenie urlopu.w warunkach zdro 
Wwotnych przy maksymalnem wykorzysta- 
niu wpływów natury, powietrza, słońca, 
wody i ruchu. 

Program obozów przewiduje wszelkie 
go rodzaju sporty, turystykę, kąpiele wo- 
dne, słoneczne i powietrzne. Tryb życia 
obozowy. Wspólne zakwaterowanie i 
wspólne posiłki, obowiązkowe ćwiczenia 
dostosowane do wieku i sił fizycznych, O+ 
bowiązek stosowania się do regulaminu i 
programu dnia, 

Obozy odbędą się w następujących 
miejscowościach i terminach: 

1) w Ciechocinku od 15 czerwca do 
15 ev. 30 sierpnia, 

2) w Truskawcu 
sierpnia, N 

3) nadmorski obóz w Ostrowiu od 10 


od 1 lipca do 30 


Nowenna do Sw. Teresy 
w parafji $w. Teresy w Łodzi, 


W dniach od 1-go do 9-go 1..aja włącz 

nie w tut. parafji odprawiona zostanie u- 

'roczysta Nowenna "O św. Tere: Porzą- 

dek nabożeństw: godz. 9-ta no Msza św 

z całowaniem relikwii i o godz. 7-ej wie- 

tzór, uroczyste nabożeństwo z kazaniem i 
 całowaniem relikwji. 


WAGONS - LITS / COOK, 


Łódź, Piotrkowska 68. 
Tel, 170 70 


PRZEZ 7 AÓRZ 
okrętem „Kościuszko“ 
Oú 12 VI do 3 VII 


Zielone Swięta 
w Słońcu Południa 
<q 25.5. do 9.6. zł, 485 


Do LONDYNU 


ad 9.5. do 23.5. 


Do Wiednia i Budapesztu 
Odjazd 8.5. zł. 112, 


Fiordy Norwegji 


od 19 do 30.7 


zł. 390. 


zł. 330 


Informacje i zapisy: 


x a 
T Aiea wska 68. 


ons-Lits-Cook 


4) w majątku „Beremiany* w pow. 
Buczacz od 1 lipca do 30 sierpnia. 

5) w majątku „Zacisze“ na Wileń- 
szczyźnie od 15 lipca dò 15 września. 

Wreszcie na Polesiu obóz wędrowny 
kajakowy w lipcu. 

Informacje i za w Sekretarjacie 
Tow. Krzewienia kultury Fiz. Kobiet — 
Warszawa, Myśliwiecka 3. 
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Z ił się ri 
awalił się ring.. 
Zbyszko Cyganiewicz zremisował 
KRKA z Krauserem. SESA 

W pałacu sportowym w Antwerpji od 
było się oczekiwane z dużem zaintereso- 
waniem spotkanie pomiędzy Zbyszkiem 
Cyganiewiczem a mistrzem Polski Ma- 
ksem Krauserem. 

Na spotkanie to przybyło 3.000 osób, 
a więc stosunkowo bardzo dużo,  wzią- 
wszy pod uwagę, że obydwaj zapaśnicy 
byli cudzoziemcami. Po godzinnej walce 
mecz nie dał rezultatu. W czasie meczu 
doszło do szeregu incydentów, a 
interwencji policji pozatem w 
momencie zawalił się ring. 


nawet 
pewnym 


Byleby wybrać prezesów. . 


Wiadomości ze świata, EM 
W meczu piłkarskim o mistrzodtwo | 
pierwszej ligi angielskiej, r iobywca pu- 
haru Arsenal przegrał do drużyny Bolton | 
Wanderers 1:2. sw | 
O zorganizowanie najbliższego turnis- | 
ju piłkarskiego o mistrzostwo światą za- | 
biegają związki piłkarskie 3-ch państw: 
Austrji, Czechosłowacji i Węgier. Decy- | 
zja Międzynarodowej Federacji zapaść 
ma w sierpniu na Międzynarodowym Kon 
gresie w Berlinie, AŻ: | 
Prasa paryska informuje, że parlamen | 
tarna grupa wychowania fizycznego we, 
Francji składa się z 217 posłów-na ogól- | 
ną liczbę 612. Do grupy tej należą posło- 
wie wszelkich ugrupowań politycznych. | 
Jednakże... poselska grupa WF. zebrała 
się raz tylko jeden, 5-go lipca 1932 r. 1 
wybrała wówczas trzech prezesów hono- 
rowych, prezesa rzeczywistego, 12 wice- 
prezesów i 17 sekretarzy. k 
Od tej chwili wspomniana grupa nie 
zebrała się więcej. 
cewy” | |DEXTTYPN LATWY ESEE T E 


WINSZUJEMY 
Jutro. Zygmuntowi 
Wschód słońca 4,06 
Zachód słońca 18,50 
Długość dnia 14,53 
Przybyło dnia 7,19 
Tydzień 18. 


omm, * kas 
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Sport w Kilku slowach. 


W czwartek wieczore:j odbyła się w 
Warszawie konferencja sędziów bokser- 
skich, zwołana przez wydział spraw sę- 
dziowskich, warszawskiego okręgowego 
zw. bokserskiego. Przewodniczył obra- 
dom Henryk Piekarski. 

Zebrani powzięli przez aklamację na- 
stępującą uchwałę: 

„Z uwagi na to, że poszczególnym se 
dziom bokserskim, którzy brali udział w 
indywidualnych mistrzostwach Polski w 
Łodzi w dn. 24—26 kwietnia rb. czynio- 
no. zarzuty natury etycznej, że jednozgo- 
dna opinja sportowa słusznie zarzucała 
fałszowanie rzeczywistych wyników oraz 
zważywszy, że ani wydział spraw sędzio- 
wskich PZB. ani też zarząd Polskiego 
Związku Bokserskiego z powyższych fak- 
tów nie wyciągnął konsekwencyj i prze- 
szedł nad temi zarzutami do porządku! 
dziennego — chcąc zdecydowanie odsepa 
rować się od grona działaczy i sędziów, 
którym zarzuty publicznie czyniono — t- 
znaje, iż dalsze pozostawanie na tym od- 
powiedzialnym odcinku sportowym za nie 
możliwe 

do czasu ukarania winnych. 

Konferencja sędziowska stwierdza, że 
w pierwszym rzędzie dla uzdrowienia sto 
sunków należy z grona działaczy i sę- 
dziów usunąć pp.: Suszczyńskiego, Biele- 
wicza,. Moskala, Wendego, Gorczyckiega 
i Lewickiego, którzy w sposób jaskrawy 
naruszyli zasadę fait play w sporcie. 

Konferencja sędziowska w całej rozcią 
głości popiera akcję zarządu warszawskie 
go okręgowego związku bokserskiego, 
zmierzającą do naprawy  zabagnionych 
stosunków i wzywa sędziów innych okrę- 
gów do złożenia publicznego protestu“. 
~ Miesiąc maj będzie obfitował w dużą 
ilość imprez lekkoatletycznych w Łodzi. 

Po biegach narodowych w nadchodzą 
cą niedzielę odbędzie się dnia 10 maja * 
parku im. Poniatowskiego doroczny bieg 
sztafetowy o nagrodę „Kurjera Łódzkiego” 
następnie w dniach 16 i 17 maja zostaną 
rozegrane na stadjonie Wimy, mistrzo=|- 
wa juniorów: w dniu 21 maja odbędzie ię 
w Łodzi szereg imprez z okazji „dnia P. Z 
L.A,“ wreszcie | czerwca odbędzie się naj 
ciekawsza impreza sezonu — trójmecz : 
Kraków-Śląsk-Łódż. r. 

Sprawa przynależności klubowej Kur- 
pesy, nie została jeszcze wyświetlona. _ 

Kurpesa zwracał się przed kilku mie- 
siącami do klubu IKP z prośbą o zwolnie 
nie, którego jednak dotychczas nie otrzy- 
mał. Wobec tego, jak się dowiadujemy, — 
Kurpesa zwrócił się za pośrednictwem Ł. 
O. Ż. L. A. do PZLA o udzielenie zwolnie 
nia, ewent. wykreślenia z drużyny fabrycz 


nej. 

klub IKP zgłasza nadal Kurpesę do 0d 
bywających się w Łodzi biegów, jako swe 
go zawodnika, jednak Kurpesa nie chce w 
barwach IKP startować, . 

— Przyjazd trenera PZLA Antoniego, 
Cejzika do Łodzi nastąpi w dniu 11 maja 
W związku z tem ŁOZLA opracował już 
szczegółowy program pracy Cejzika, któ 
ry przebywać będzie w naszem mięście 
przez kilka tygodni. 


W niedzielę 3 bm. odbędą się w base 
nie YMCA zawody pływackie o mistrzo- 
stwo szkół średnich i o puhar. 

W związku z temi zawodami w czwar 
tek odbyły się zawody eliminacyjne, zaś w 
dniu jutrzejszym t. j. w sobotę odbędą się 
od godz. 10-ej przed poł. dalsze eliminacje 

W przyszłą niedzielę, 10 maja sekcja 


(kolarska ŁKS-u organizuje o godz. 10-ej 


rano z boiska przy Al. Unji doroczny ko- 
larski wyścig naprzełaj (cyklo -. pedestre) 
na dystansie 25 km, o nową nagrodę 
przechodnią. Wyścig ten o charakterze 0- 
gólnopolskim, jest dostępny dla kolarzy li 
cencjonowanych. Zgłoszenia przyjmowane 
są do dnia 8 bm. włącznie przez sekretar- 
jat klubu. 

ŁKS organizuje w niedzielę 3 bm. w 
Rudzie Pabjanickiej wyścig na 20 km. ja 
ko jedną z prób do POS. Start nastąpi 
sprzed parku Stefańskiego. 

Treningi sekcji lekkoatletycznej ŁKS 
odbywają się na stadjonie Unji w ponie- 
działki, środy i piątki od godz. 16—18-ej 
zaś treningi sekcji gier sportowych we 
wtorki i czwartki od godz. 17-ej. 

Reprezentacja zapaśnicza Królewca 
wystąpi w dniu 12 bm. przeciwko repre- 
zentacji Łodzi (w sali YMCA o godą. 20 
wiecz) w następującym składzie: w. kog. 
Sarge, w. pi'rkowa Preuss, w. lekka: Ber 
gen, w. półśrednia: Heina, w. średnia: 
(GGatowski, w. półciężka: Kliesman i w. 
|ciężka: Braun. Z zawodników tych; 
Preuss, Heina i Gatowski są mistrzami 
Prus Wschodnich. 

Polska zajęła czwarte miejsce w Pu- 
harze Narodów w Nicei. 

W lokalu Klubu Sportowego Prac. 
Elektrowni przy ul. Przejazd Nr. 46 od- 
był się mecz szermierczy w szpadzie i 
szabli między gospodarzami lokalu a 
Poczt. PW., którego wynik był następują 
cy: 
i szpada 10:6 na korzyść Poczt. PW. 
szabla 10:6 na korzyść Poczt. PW. 
Zespoły stanowili: Poczt. PW. Barto- 
sik, Domański, Zylbert, Siekiera, Górka. 

Klub Sport. Elektr. Wolski, Prażanow 
ski, Bartnicki, Kauss, Rejment. 


BIEG KOLARSKI MŁODZIEŻY 
RZEMIEŚLNICZE]. 

W dniu 3 maja br. Sekcja Sportowa 
„Resursa“ organizuje bieg kolarski na dy 
stansie 25 km, dostępny wyłącznie dla 
młodzieży rzemieślniczej na autostradzie 
Łódź — Stryków. Start odbędzie się o go 
dzinie 9 rano. 

Protektorat nad powyższą imprezą ob- 
jęły łódzkie cechy, które ufundowały też 
wieje cennych nagród dła zwycięzców. Za 
interesowanie biegiem podob. zresztą jak 
w latach ubiegłych jest bardzo duże. Za- 
pisy przyjmuje Sekretarjat Sekcji, Kiliń- 
skiego 123 w poniedziałek i piątek w 
godz. od 20 do 22-ej. Wszyscy zawodni- 
cy obowiązani są posiadać karty wyści- 
gowe wystawione przez Okręgowy Zwią- 
zek Kolarski oraz winni przedstawić przy 
zapisach dowody rzemieślnicze, 

:0: 


mnie WITAJ MAJOWA JUTRZENK 


PROGRAM $WIĘTA 


Komitet obywatelski obchodów naro- 


dowych w Łodzi opracował już program 
obclodu święta narodowego 3-30 Maja. 
W myśl tego programu, w s Sotẹ wie 


czorem, 2 m-ja, wszystkie domy udekoro- 


wane zoctaną flagami o barwach narodo- 
wych. Orkiestry wojskowe, policyjne, 
szkolne i strażackie odegrają na ulicach 
miasta cąpstrzyk. 

W niedzielę, 3 maja o godz. 9 rano 
w świątyniach wszystkich syznań ódpra 
wione zostaną uroczyste nabożeństwa, w 
których weźmie udział m. in. młodzież 


; m 


JAN W.osna I Waluta 


Udzial biorą. Nina bielicz, Gosta Ne- 
go. Kazia Lewandowska, Jadwiga Za: 
rębianka, Bolest, majski, lgo Skorasiń- 
ski, Janusz So włarski oraz duet tan 
„lenacy” 

«A EKRANIE: Tydzień Aktual. 
ności +Ad'a, oczy i uszy świata 
Bi ety od 54 gr W niedz na l.y szans 
n gedz. 2.30 wszystkie miejsca 54 gr 
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ŚWIAT KOBIECY. 


Ukazał się już majowy numer „Świata 
Kobiecego Rekord" 

„Świat Kobiecy Rekord“ redagowany 
jest całkowicie w języku polskim i przy- 
nosi jednobrawne i kolorowe najnowsze 
francuskie modele. Dział literacko — opi- 
sowy zawiera szereg ciekawych ilustracy; 
oraz wiadomości z dziedziny literatury, 
kosmetyki, gospodarstwa domowego, ro- 
bót ręcznych, świata filmowego, satyry i 
t. d. Cennym dodatkiem jest praktyczna 
tablica kroju. 

Adres redakcji i administracji: Warsza 
wa, Bielańska 5. s 


XINO -REW JA 
Kilińskiego 124 
od 30 kwietnia 
i doi następ, 
NA SCENIE rewja pt 


San 
NARODOWEGO. EEM 


O godz. 10 rano, na placu Hallera, 
przed specjalnie wybudowanyi: ołtarzem 
ouprawiona zostanie Msza św.. Nabo*ń- 
stwo celebrować będzie J; E. ks. biskup 
Jasiński. Udział w nabożeństwie wezmą 
przedstawiciele władz państwowych, woj 
skowych, samorządowych, organizacyj 
społecznych, cechów itd. 

Po nab: żeństwie, o godz. 11.20, od- 
będzie się wielka defilada, w której we- 
zmą udział oddziały wojskowe garnizonu 
łódzkiego, organizacje byłych wojsko- 
wych, bufee PW. i WF. policja, straż 0- 
gniowa, organizacje społeczne, cechy, Or- 
ganizacje zawodowe ze sztanderami. 

W godzinach wieczornych w sali Tva 
tru Miejskiego odbędzie się akadcmja, 

Komitet prosi wszystkie organizacje ) 
zgłaszanie swego udziału w uroczystości 
telefonicznie (Nr. 218-03 i 218-01) w ter- 
minie do dnia 2.5 1936 r. do godz. 12-ej. 


AKADEM]JA W DOMU LUDOWYM, 
Chrześcijańskie Związki Zawodowe i 


|organizacje  chrześcijańsko - społeczne, 
| 


i 


} 
s 
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| wzorem lat ubiegłych, urządzają w dniu | 


3-go Maja obchód dla uczczenia Święta | 


| Narodowego — Święta Pracy. Po nabo- 
| żeństwie uczestnicy obchodu zgromadzą 
się o godz. 10-ej rano ze sztandarami 
Związków i Stowarzyszeń w Domu Ludo 
wym przy ulicy Przejazd L. 34, gdzie w 
wielkiej sali teatralnej odbędzie się uro- 
czysta Akademia. 

Akademja zostanie urozmaicona pro- 
dukcjami wokalno- muzycznemy. 


BTY PTZ" 1 LOZKA ZEP ARP EO D 
POTRZEBNA zdolna szwaczka do szycia 
na Flatloku. Zgłoszenia, Łódź Wolborska 
nr, 31 Kupferminc, front 1 piętro. 


MIESZKANIE pokój z kuchnią do wynaję 
cia od zaraz 15 zł. miesięcznie pierwsze 
pietro, słoneczne „ogród. Oglądać można 
w sobotę od godz. 4 do 7 po poł. Wierzbo 
wa 15 (Chojny) gospodarz. 


Z... 


Sw. g 


Zycie ekonomiczne 


BAWEŁNA. 
N. JORK: loco 11.55, maj 11.45, 


zer= 
wiec 11.25, lipiec 11.04 i 


LIVERPOOL: loco 6.50, maj 6.11, czer . 


wiec 6.01, lipiec 5.98 

Egipska: loco 9.08, maj 8.70, lipiec 8.58 
październik 8.45 

BREMA: loco 18.57, lipiec 11.98, páż- 
dziernik 11.58, grudzień 11.59" 


Waluty, dewizy : akcje 


PAPIERY PANSTWOWE — ZNIŻKUJĄ 
Zainteresowanie papierami państwówe- 
mi było w dalszym ciągu duże, nastrój pa- 
nował słabszy. 
3% Poż. Inwestycyjna I emisji była tań- 
sza o zł. 2.50, II em. o zł. 8.75 na sztuće, 


Serje Poż. Inwestycyjnej I i II em. utrzye 
mały się na niezmienionym poziomie. == ` 


4% Poż. Dolarowa obniżyła się o 25 gr. 

Z grupy innych papierów państwowych 
5% Poż. Konwersyjna zniżkowała o 0.75 
proc, 6% Poż, Dolarowa o 2.75 proc, s 
1% Poż. Stabilizacyjna o 3.50 proc. Dró. 
bne odeinki Poż. Stabilizacyjnej były tań- 


3 -p 


sze o 3.75 proc. listy i obligacje banków 


państwowych zmian kursowych nie wyka 


zajy zupełnie. 


PAPIERY PROCENTOWE, 


3% Poż. Inwestycyjna I emisji 


rje 66.00, Dolarowa ser. II] 50.75, Konwer 
syjna 1924 r. 55 Dólarowa 1919 r. 


55.25, 


77.00, Stabilizacyjna 1927 r. 65.50 (dr.), . 


7% 
8% 
7% 


3% 


L. Z. Państw. Banku Rolnego 63.25, 
L. Z. Państw. Banku Rolnego 94.00, 
L. Z. Banku Gosp. Kr. 2—7 em. 83.25. 
L. Z. Banku Gosp. Kraj. 1 em. 94.00, 
T% Obi, Kom. Banku G. K. 2—3 em. 83.25 
8% Obi. Kom. Banku G. K. 1 em. 94.00 
514% L. Z. i Obl. Kom. B. G. K. 81.00 


T% L. Z. Tow. Kred, Przemysłu Polskie > 


go 82.00, 8% Przem. Polskiego 92,00, 
Ziemskie w Warszawie ser. V 45,00, mt. 
Warszawy 55.25, m. Warszawy 19838 r. 
54.75, Pozn. Ziem. Kred. ser. L. 88.50, 
m. Radomia 1933 r. 28,50; 
m. Warszawy 1926 r. 5 em: 48,50 


GIEŁDA ZBOŻOWA. i 
WARSZAWA, 1. 5. — Urzędowa cc» 
duła giełdy zbożowo - towarowej w War: 
szawie. — Pszenica 28.50 — 24.00, żyto 
I stand, 15.25—15.50, mąka pszenna gat. 


I-szy lit. A 0-209% 87.00—39.00, mąka , 


żytnia wyc. 0-80% 28.50—24.50 
POZNAN, 1. 5. — Urzędowa cedufa 
giełdy zbożowo = towarowej w Poznaniu. 
Ceny tranzakcyjne — nienotowane. 
Ceny orientacyjne: żyto 16.00—16,25, 
pszenica 22.75—28.00, mąka żytnia wyc. 
0-30% 23.00—28.25, mąka pszenna l-gat. 
wyc, 0-20% 35.25—37.00 * 
:0—: 


Co mas po pracy rożweseli? 


Teatr Miejski „Baladyna“ i 
Teatr Popularny (Ogrodowa 18) Strajk 
Adria Mleczna droga. i 
Amor — na scenie: Strzeż się bociana 
gdyś zakochana; 
upior 
Casino Czarny Anioł ; 
Corso, I Chińskie morza. li Sequoią, 
Europa, Annapoiis, 
Grand-Kino. Pokusa. 
JAR — na scenie: Miłość, wioska i wa 


luta; na ekranie: Tydzień aktuex*' = 


P.A.T-a. 

Metro, Mleczna droga. 

Miraż, W walce z caratem. 
Przedwiośnie, Dziewczę z Budapisz'u 

Palace. Dzisiejsze czasy 

Rakieta. Ta albo, żadna 
Rialto. Róża, 

Sztuka. Noc "ślubna, 

Stylowy — Złoto. 

Zachęta — 1) Roześmiane oczy; 
2) Dziesiąty kochanek 


WYSTAWY, MUZEA, BIBLJOTEKL ` 


Miejska Bibljoteka Publiczna przy u 
(Andrzeja 14 otwata zodziennie prócz niedz 
i świąt od godz, 10-21, w soboty od 10-1 
Miejska Czytelnia Pism i Wypożyczalnię 
iksiążek dla dorosłych, ul, Rokicińska 1, = 
‘otwarta codziennie prócz sobót, niedziel b 


| świat od godz. 14—21 


Miejskie Muzeum Przyrodniczo - Peqa 
giczne, Park Słenkiewicza, otwarte we w 
czwartki I soboty w godz. cd 15—18, w nie” 
dziele od godz. 10—14 

Miejskie Muzeum Etnograficzne, ul. Piotr. 
kowska 104, otwarto x ioar piątki, sóboty 
| niedziele w godz. od i 

Miejskie Muzeum Historii 1 Sztuki im. 1 
1 K. Bartoszewiczów, Plac Wolności 1, twa! 
te w środy, soboty i niedziele w nach 
od 10—15. w 


Jutro zjemy na obiad: 


Zupę neapolitańską, zrazy żawijąńć z ką 
szą tatarczaną. Kompot z rabarbaru. 
EL WENN III 4) PA AND T M O Et 


KOTARSKI STANISŁAW sę as książecz 
kę zapomogową Funduszu Bezrobócia nr. 
4272-33 i książkę Kasy Chorych. 


ZAGINĄŁ pies wyżeł ciemnobronżowy z 
obciętym ogonem. Odprowadzić za ńagro 
dą Srebrzyńska 99 m. I 


| 67.00, 
I em. serje 68.00, II em. 65,25, Il em. se» . 


Konwersyji:a' 


na ekranie: Biąły - ~ 


NZ EZZZET "zzz 


. 


Str. 6 


ECHO 


USTA DO CAŁOWANIA... 
Poprawianie urody. 


ZDOBYCZE CHIRURGJI KOS$SĄETYCZNEJ, 


Dzięki udoskonalonej technice operacyj 
nej potrafimy dziś dowolnie modyfikowac 
kaźdy niemal szczegół ciała ludzkiego 
Usuwamy zatem zmarszczki na twarzy i 
szyi, nadajemy modzieńczy kształt pier- 
siom, naprawiamy uszy, nos, wadliwy 
zgryz, szpecący twarz itd, itd. 

Spośród długiego szeregu zabiegów chi 
rurgiczno-kosmetycznych pragniemy omó 
wić kilka operacji na ustach, mających do 
niosłę znaczenie ze względów  praktycz- 
mych, tak ściśle z kosmetyką związanych. 

Usta stanowią obok oczu najbardziej u- 
"duchowiony fragment twarzy, i to zarów 
no w spokoju, gdy zastygła na nich pie- 
częć milczenia jakoteż w ruchu, gdy szep- 
cą, mówią, uśmiechają się, wyciągają się 
nadąsane, gniewne, Ździwione, przerażo- 
ne, gardzące i pożądliwe.., Tysiące prze- 
różnych wzruszeń i uczuć nieustannie wy- 
łania się z poza czerwieni ust i dlatego słu 
sznię należy im się troska serdeczna, opie 
ka pieczołowita. 

Na wstępie zakreślimy granice efektów, 
osiągalnych dzięki dotychczasowym zdo- 
byczom chirurgji kosmetycznej twarzy. 
Usta zbyt małe albo też za duże wolimy 
pozostawić ich własnym losom, nie wkra- 
czając czynnie, Do zabiegu uciekamy Się, 
jeśli chodzi o niewłaściwe rozmiary ust 
tylko wtedy, gdy mamy do czynienia z ja 
kiemś wyrażnem zniekształceniem, Wro- 
dzonem względnie nabytem. ik 

Przyczyny, dla których najczęściej de- 
cydujemy, się na operację, są dwie: nad- 
mierna grubość warg, warga dolna obwi- 
sła oraz skutki porażenia nerwu twarzowe 
go, powodujące asymetrję twarzy. 


Nadmiernie grube wargi wynikają na- 
skutek rozrostu mięśni względnie malut- 
kich gruczołów, zawartych w wargach. 
Pozbyć się warg grubych, „zmysłowych” 
można tylko w jeden sposób, a mianowi- 
cie na drodze operacyjnej. Zabieg polega 
na wycięciu skrawka w kształcie półksię- 
życa od strony wewnętrznej wargi. Ranę 
następnie zszywa się, dbając o to, by nie 
pozostawiła widocznego śladu, 

Należy zauważyć, że w wypadkach 
krańcowo przeciwnych, t. zn. warg cien- 
kich powstrzymujemy się od zabiegu. 

Warga obwisła zawdzięcza swoje pow 
stanie zwiotczeniąę specjalnego mięśnia, 
t. zw. okrężnego mięśnia warg, którego 
przeznaczenie polega właśnie na zamyka- 
niu ust, Wobec niedostatecznej sprawno 
ści wspomnianego mięśnia warga dolna 
bezwładnie zwisa, czyniąc przykre wraże 
nie wzrokowe. Wadę usuwamy, przytwier 
dzając ją odpowiednio do tkanek moc- 
nych. 

Pozostają nam do omówienia skutki 
porażenia nerwu twarzowego. Przy pora 
żeniu nerwu twarzowego dotknięta część 
twarzy pozostaje jakby bez życia. Szpara 
powiekowa rozszerza się i trwa w tej po 


LUDWIK WOHL 


STRESZCZENIE POCZĄTKU: „. 


Artysta » malarz Dominik Ossowski ma- 
lował widok morza z łodzią malajską na 


pierwszym planie, kiedy nagle rozległ się 
turkot kół i ujrzał pędzący lekki powóz, 

Z narażeniem życia zatrzymał konie, — 
Wożnica — Malajczyk uciekł, a w powozie 
znalazł dwoje dzieci. Po chwili zjawiła slę 
panna Adrjanna Kolska, ich opiekunka. 


Pojechali do ojca dzieci bogatego dok 
tora Boskocpa, który polecił mu namalo- 
wać portret tajemniczej piękności, Liljany 
Green 
i © 2 

— W pana? — zapytał oschle: — Nie 
W pańską działalność? Tak. 

Van Tromp odsunął mankiet i spoj- 
rzał na zegarek. 

— już siódma! — zawołał, zrywając 
się z krzesła: — Już dawno miałem być 
w innem miejscu!.. Dowidzenia, panie do 
ktorze. Cieszę się niezmiernie, że miałem 
przyjemność pana poznać, Dowidzenia!. 


XVI. 
Gdy jaskrawo zielony samochód van 
Trompa zniknął za pierwszym zakrętem, 


doktór Boskoop udał się do swego salo- 


o, NĄ 
Redaktor naczelny: Franciszek Praha. 


zycji, kącik ust opuszcza 
biegnący od nosa do ust wygładza się 
i t.p. Szczególnie porażenie twarzy ujaw 
nia się przy: ruchach mimicznych, uśmie- 
chu, płaczu, rozmowie, Widać wtedy, że 
smieje się, mówi, wogóle porusza się tyl 
ko jedna połowa twarzy, podczas gdy dru 
ga, dotknięta chorobą, pozostaje nierucho 
ma, a w najlepszym razie nieudolnie na- 
śladować usiłuje ruchy pierwszej, 


się w dół, fałd 


Zabieg, jaki w tych warunkach stosu 
jemy, jest bardzo skomplikowany. Polega 
on na misternem połączeniu zapomocą 
ścięgien zwierzęcych niedowładnych mię- 
śni twarzy z mięśniami sąsiedniemi, któ 
rych funkcja pozostała naruszona. W tea 
sposób gra mimiczna mięśni zdrowych 
udziela się twarzy w której własne życie 
zastygło bezpowrotnie... Sztuczne ożywie 
nie twarzy postada bezsprzeczne walory. 


ZNISZCZONĄ DZIELNICA W TEL AVIW. 


Dopiero teraz nadeszły pierwsze zdjęcia 
dowskiego miasta 


Tel Aviw w Palestynie. 


BAMBUSOWA POCZTA. 


RAĄDO$NY DZIEŃ POŁĄWIĄCZY PEREŁ, 


Najoryginalniejszym sposobem prze-| urzędnikowi pocztowemu, 


wożenia poczty poszczycić się mogą wy- 
sepki Niuafu, należące do grupy Tongow 
w południowej części Oceanu Spokojnego 
Wyspa ta jest otoczona niebezpiecznemi 
dla żeglugi rafami koralowemi i pieniące- 
mi się wirami, które uniemożliwiają pra- 
wie zupełnie łodziom zbliżenie się do jej 
brzegów, 


Nieliczni mieszkańcy tej wyspy, prze- 
ważnie poławiacze pereł i korali są do- 
słownie odcięci od świata. 

Raz na miesiąc przeciągły dźwięk sy- 
reny okrętowej zapowiada im pojawienie 
się statku pocztowego, który zatrzymuje 
się w odległości 4 klm. od wyspy. Poczty 
ljon z Niuafu rzuca się w fale morza, trzy 
mając w ręku długi bambus, na końcu 


którego umocowana jest puszka z m 


Omijając zręcznie pieniące się wiry mor- 
skie, pocztyljon podpływa do statku i wrę 
cza puszkę oczekującemu na pokładzie 


Powieść współczesna 


niku, zapalił lampkę przed obrazem Fran- 
sa Halsa, usiadł i swoim zwyczajem za- 
czął rozmawiać ze starym przyjacielem. 

Wiedział, że od półgodziny przybył 
mu jeszcze jeden wróg. 

— „Musiałby pan wyjechać pojutrze...“ 
To jest poprostu chorobliwie ambitny i 
próżny jegomość, który chce, by uspoko- 
jenie kraju było jego wyłączną zasługą. 

Chyba tak, bo jak może być inaczej? 

Wszak wiadomości o jego, przynaj- 
mniej niektórych posunięciach były ` zu- 
pełnie niezrozumiałe, 

Naprzykład rozmowy z władzami tu- 
bylczemi większych i nawet mniejszych 
osiedli. 

Poco? Komu to potrzebne?... 

Mógłby wyliczyć inne, też 
spostrzeżenia. 

Odsunięcie Huysmansa od najważniej- 
szej, jego zdaniem, pracy. 

Śmierć Guluma, którą ten urzędnik pa 
pierowy uważał za zwykłe morderstwo ra 
bunkowe.... 

I teraz ja!... Wogóle nic nie rozumiem 
— pomyślał doktór Boskoop i spojrzał na 
obraz: 


ciekawe 


Odbito w drukarni Władysława Stypułkowskiego 
m Łodzi Pioykowska 195 (źwirki dawniej Karola 2) 


który zabiera 
listy, wysłane przez mieszkańców wyspy 
i wkłada do puszki pocztę, przeznaczoną 
dla nich, 

Pocztyljon, unosząc w górę bambus 
z przytwierdzońą do niego „skrzyneczką” 
pocztową, wraca tą samą niebezpieczną 
drogą do wyspy, witany od brzegów 
przyjaźnemi okrzykami rybaków, „oczeku- 
jących wieści od rodzin, pozostałych na 
lądzie, 


PODSŁUCHANE 


OBRONA. 

Sędzia: — Oskarżony ciągle jeszcze 
twierdzi, że jest niewinny, chociaż sześciu 
świadków widziało, że oskarżony skradł 
kurę. 

Oskarżony: — Panie sędzio mógłbym 
przedstawić sześć tysięcy Świadków, któ 
rzy tego nie widzieli. 


f A „53 PER 
zniszczonej przez Arabów dzielnicy 


Śmiej się, stary, śmiej! Masz. zupeł- 
ną rację, jestem poprostu stary, osioł... 
Jednak trzeba pójść zaraz do Liljany. 
Siedzi, rzeczywiście w hotelu. Tak rzadko 
wychodzi gdziekolwiek, a zwłaszcza o tej 
porze, gdy jest jeszcze bardzo gorąco... 
jest na pewno w hotelu... pójdę i powiem 
że wyjeżdżamy do Batawji. 

Czego się rumienisz, przyjacielu? 

Za mnie?.... 

I w tem masz rację, bo jestem rzeczy- 
wiście starym osłem! 

Trzeba iść do Liljany już choćby poto 
by z nią porozmawiać i o niczem innem 
nie myśleć... 

Tak, tak idę w tej chwili! 

„Lecznica chorób  podzwrotnikowych. 

Marzyłem nieraz o tem stanowisku... 
Było moim celem gorącem a potajemnem 
życzeniem.... Myślałem o tej lecznicy. Bar- 
dzo często. 

— Bhutanl.. Gdzie on się podział? 

Wyszedł na oszkłoną werandę: 

—Bhutan! 

W drugich drzwiach werandy, prowa 
dzących do stołowego ukazał się sługa. 
„ — Bhutan, powiedz mejoufirouw, że 
ja... 

Raptem z suchym, ostrym dźwiękiem 
prys nęła wielka szyba — za pierwszym 
kamieniem posypał się grad następnych. 

Zdarzają się momenty, w których du- 
żo zależy od przytomności umysłu. 

W sekundę po rozbiciu szyby doktór 
Boskoop odskoczył wbok i upadł na po- 
dłogę z szybkością, o jaką go trudno by- 
ło posądzić ze względu na wzrost i wagę 

Coś sykneło w powietrzu. 

j . Przeleciało. 
Wszystko trwało zaledwie parę chwil. 


Przy jednej z ruchliwszych ulic handlo 
wej dzielnicy w Nowym Jorku otwarto nie 
dawno magazyn konfekcyjny, tem się ró 
niący od tysiąca magazynów tego rodzaju 
istniejących w metropolji handlowej Sta- 
nów Zjednoczonych, że niema w nim żad- 
nej obsługi. 

„Obsłuż się sam“ — głosi zachęcają- 
co napis, umieszczony przy wejściu do ma 
gazynu, zajmującego trzy piętra, 

Na ladach, ciągnących się długim sze 
regiem, widać porozkładane 


najróżniejsze przedmioty. 


Wszystkie stoły oblężone są przez kupu- 
jących, którzy przewracają rozłożone ster 
ty towarów, wybierają odpowiednie sztuki 
i udają się do kasy. 

W całym magazynie niema ani jednego 
sprzedawcy. Tu i ówdzie tylko usadowio- 


Magazyn bez sprzedawców. 


Ostrzegawcze napisy. 


—— — 


na na wysokim krześle, obejmująca cały 
dział wprawnem okiem, siedzi urzędsicz- 
ka magazynu, kontrolująca przebieg tego 
dziwnego handlu, który ujął publiczność 
nowojorską nietylko swą oryginalną for- 
mą, ale samem założeniem ideowem, tak 
silnie odwołującem się do uczciwości ludz 
kiej.Dotychczas bowiem (magazyn istnieje 
od przeszło roku) zaszły jedynie trzy wy- 
padki usiłowania kradzieży, to jest wynie= 
sienia zabranych sztuk bez zapłaty. 

Po trzecim wypadku, dyrekcja umieści 
ła na ścianach ostrzegawcze napisy: „Za 
nieuczciwość czeka więzienie — nie plam 
niezmytą hańbą twego nazwiska”. Poza» 
tem zaangażow. kilka pań dla dyskretnej 
obserwacji klientów. Dotychczas panie te 
nie miały powodu do interwencji, mimo że 
przez magazyn przewija się dziennie oko- 
ło 10000 ludzi, 


SE na sesji parlamentarnej, 


Sfery rządowe Kanady postanowiły, a- 
by w przyszłości otwarcie sesji parlamen- 
tarnej było poprzedzane wspólną modlit- 
wą posłów i senatorów. Modlitwa ta ma 
być wygłaszana naprzemian co tydzień w 
języku angielskim i francuskim. Treść tej 
modlitwy, "będącej wspaniałym wyrazem 
wyznania wiary ze strony Dominjum Kana 
dyjskiego, należącego do Korony Brytyj- 
skiej, brzmi następująco: 

„O Panie Boże nasz Ojcze niebieski! 
Potężny Królu Królów, Panie nad pany, 
jedyny Władco książąt tego świata, który 
oglądasz sprawy mieszkańców ziemi z wy 
żyn swego tronu, błagamy Cię z głębi ser- 
ca, abyś na miļościwie nam panującego 
króla Edwarda VIII łaskawie wejrzeć ra- 
czył i napełnił płaską Ducha świętego, iżby 
on Twą wolę zawsze wypełniał i aby we- 
dług dróg Twoich chodził. Racz mu udzie 
lić łaski zdrowia i długiego szczęśliwego 
żywota. Wzmocnij go, aby nad swymi 
wrogami zatriumfował, a po dokonaniu te- 
go życia, aby w wiecznej chwale i szczę- 
śliwości uczestniczył przez Pana naszego 
Jezusa Chrystusa. Amen“, 

Kończy się ta modlitwa parlamentu ka 
nadyjskiego następująco: 

„Zechciej, o Boże, tak pokierować ich 
obradami, aby przyniosły Tobie więcej 
chwały, aby zapewniły bezpieczeństwo i 
dobrobyt naszemu monarsze i jego posia= 
dłościom, aby praca tych Izb ustawodaw- 
czych wprowadziła do życia zbiorowego 
porządek i ład i oparła to współżycie na- 
sze na trwałych podstawach wolności, 
szczęścia, prawdy i sprawiedliwości, aby 
w ten sposób religia i pobożność wśród 
nas i pokoleniach, które po nas przyjdą 


|. 
KE 
| 


ustawicznie wzrastały. Dla nich i dla nas, 
błagamy Cię, o Boże miłościwy, o potrze- 
bne łaski w Imię i przez pośrednictwo Pa- 
na i Zbawiciela naszego Jezusa Chrystu- 
sa. Amen“, ; 


——— -1 -— 


NOWY KRÓL EGIPTU 
ai BRAGA 


16-letni FARUK 
odjechał z Marsylji do ojczyzny, 


a 


Kresowe szkoły Polskiej Macierzy Szkolnej 
— to żywe słupy graniczne na wschodzie. 


Złóż grosz na kresowe prace 


jak zaczęło. 
Doktór ostrożnie podniósł głowę. 
Bhutan stał oparty o odrzwia, 


Był zupełnie szary ze strachu i bez- | dzieł... — ciągnął półgłosem: 


dźwięcznie poruszał wargami, 

Boskoop był też blady. 

Rzucił krótkie spojrzenie na ogród, po 
tem przeniósł wzrok na wewnętrzną ścia 
nę werandy, 

Podczołgał się bliżej — chroniła go 
dostatecznie wysoka balustrada kamien- 
na. 

Wreszcie znalazł. 

W drewnianej ścianie werandy stercza 
ła gruba igła, długości pięciu 
trów. 

Wyciągnął ją, popatrzył pod światło. 

Potem wstał spokojnie, na progu od- 
wrócił się: 

— Chodź tu, Bhutan. 

Służący zbliżył się, drżąc na 
ciele. 

Doktór Boskoop cofnął się wgłąb po- 
koju: 

— Uspokój się, Bhutan i zamknij 
drzwi. Nie te, idjoto! Tamte, na weran- 


centyme- 


I skończyło się także niespodziewanie 


całem 


dę!... Tak, a teraz idź i poproś do mnie 
mejouffrow. Gdzie ona jest? 

— Na górze, tuan.. — wyjąkał sługa: 
— Na górze... z dziećmi, tuan... 

— Więc powiedz, aby zeszła zaraz! 


do mnie na dół, Zostaniesz przy dzie- 
ciach, póki ona nie wróci. Zrozumiałeś? 

— Tak, tuan... 

Doktór Boskoop udał się do gabinetu 
lekarskiego, potarł koniec igły o szkiełko, 
przykrył go drugiem i włożył pod mikro- 
skop. 

— Zobaczymy, od czego tym razem 
miałbym skonać — mruknął pod nosem. 


i Za redakcję 
kZa wydawnictwo 
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Kilka chwil patrzył uważnie, 
się wyprostował, 

Tetanus. Bakcyle tężca, 

— Kochani, ale bezdennie głupi lu- 
— Wojują, 
czem mogą! Wiem oddawna, że to jest 
wasza ulubiona trucizna. Prawie co dzie 
siąty Malaj umie ją wydobyć z padliny, 
ale wątpię, czy którykolwiek wie, że na 
nią są doskonałe odfrutki. 

ka ” * 


Weszła panna Kolska. 

— Czy coś się stało, panie doktorze? 
Bhutan jest zupełnie nieprzytomny... 

— Oby mi tylko dzieci nie przestra- 
szył.. Czy się stało?!.. Bo ja wiem! W. 
każdym razie muszę z panią _ pomówić, 
imejouffrouw Adrjanna. Uważam.. hm... 
obawiam się, że w najbliższym czasie u 
nas będzie trochę tego... trochę niewyra- 
źnie, Dzieci już nie będą wychodziły po- 
za obszar willi... nawet podczas spacerów 
w ogrodzie, Bhutan, Taril i Slukki będą 
musieli nie spuszczać oka z dzieci.  Zre- 
sztą powiem całkiem otwarcie.. w takich 
okolicznościach nie radzę u nas pozosta- 
wac.. 

Panna Kolska przestraszyła się i odru 
chowo podniosła ręce: 

— Czy to ma oznaczać, że pan mi wy 
mawia, panie doktorr2? 

. . A sama myślała: -- Stracę go z oczii... 
już nigdy nie zobaczę... Tylko nie to, tyl- 
ko nić to, Boże święty... 

— Nie mam najmniejszego zamiaru 
wymawiać pani, mejouffrouw, ale uwa- 
żam za zwykłą uczciwość uprzedzić pa 
nią, że dalszy pobyt u nas może być nie- 
bezpieczny, 
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Roman Furmański. 
Władysław Stypułkowski 
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